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Gospodarka finansowa związków samorządu terytorialnego
w świetle budżetów na 1949 r.

Z polecenia Rady Państwa Kance laria  Rady Państwa 
w  porozum ieniu z M in is te rs tw am i: A d m in is tra c ji Pu­
b licznej, Z iem  Odzyskanych i  Skarbu w yda ła  ins trukc ję  
z dnia 7 czerwca 1948 r., dotyczącą przygotowywania, 
uchwalania i  zatw ierdzania bu­
dżetów zw iązków  samorządo­
w ych na ro k  1949.

In s trukc ja  o k tó re j mowa, 
zawierała:

1. w skazów ki techniczne, do­
tyczące p re lim inow an ia  do­
chodów i  w ydatków , a zwłasz­
cza jednolitego zaliczania ich 
do odpowiednich dzia łów  bud­
żetowych.

2. w skazów ki m erytoryczne, 
dotyczące poszczególnych dzia­
łów  gospodarki samorządowej 
i  rozw ija jące wytyczne, jak ie  
w  te j m a te rii us ta liła  Rada Państwa;

3. ścisły te rm ina rz  prac budżetowych w  związkach 
samorządowych poszczególnych stopni;

4. polecenie, aby organa samorządowe wyższych stop­
n i równocześnie z uchwaleniem  budżetu dla swojego 
zw iązku samorządowego zestaw iły w edług ustalonych

w zorów  zatw ierdzone budżety jednostek samorządu 
niższego stopnia i  żeby przedstaw iając swoje budżety 
do zatw ierdzenia, przed łożyły  równocześnie w ładzy nad­
zorczej wspomniane zestawienia tak, aby w  rezultacie

Rada Państwa, o trzym ując do 
zatw ierdzenia budżety w o je ­
wódzkich zw iązków  samorzą­
dowych, dysponowała zesta­
w ien iam i budżetów wszyst­
k ich  zw iązków  samorządo­
wych z całego k ra ju .

In s trukc ja  pisana poparta b y ­
ła  szeroką akcją instruow ania  
ustnego, k tó ra  objęła przedsta­
w ic ie li i  ¡pracowników wszy­

stk ich  zw iązków samorządo­
wych.

Celem te j całej a kc ji in -  
s trukcy jne j by ło  otrzym anie 

m ożliw ie  jednolitego obrazu całej gospodarki samorzą­
dowej w  Państw ie i  to jednolitego pod względem fo rm y 
i  techn ik i budżetowania, pod względem treści, t j .  k ie ­
run ków  i  rozm iarów  gospodarki samorządu w  poszcze­
gólnych dziedzinach i  wreszcie pod względem czasu. 
M om ent czasu odgrywa tu ta j ro lę  szczególnie ważną.

Nakładem Kancelarii Rady Państwa przy współ­
udziale Głównego Urzędu Statystycznego ukazało się 
wydawnictwo: „Gospodarka finansowa związków sa­
morządu terytorialnego] w świetle budżetów na 1949 
rok".

Wydawnictwo powyższe, zawierające ponad 100 ta­
blic na 136 stronicach zestawia budżety związków sa­
morządowych na 1949 r.

Jest to pierwsze w historii samorządu terytorialne­
go w  Polsce zestawienie całokształtu gospodarki finan­
sowej samorządu.

W połowie listopada r.b. wydawnictwo to zostanie 
rozesłane wszystkim związkom samorządowym w kraju.

O ro li i  znaczeniu pracy ogólnego ujęcia gospodar­
k i finansowej samorządu na 1949 r. jeszcze przed roz­
poczęciem roku budżetowego mówi zawarta w tym wy­
dawnictwie przedmowa Kancelarii Rady Państwa.

Przedmowę tę drukujemy obok.
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Chodziło bowiem  o to, ażeby (po raz p ierwszy w  dzie­
jach Polski) uzyskać i  przedstawić czynnikom  m ia ro ­
da jnym  i społeczeństwu obraz gospodarki samorządowej 
w  u jęc iu  budżetowym  nie ty lk o  przed rozpoczęciem no­
wego roku budżetowego, ale także w  momencie, w  k tó ­
rym  prace nad budżetem państwowym  n ie  są jeszcze 
ostatecznie zamknięte, co drogą odpowiednich ko re k tu r 
pozwoli sharmonizować p lan finansow y samorządu 
z ogólnym  planem  finansow ym  Państwa.

M a te ria ły  i zestawienia budżetowe, k tó re  w  w yn iku  
o trzym ała Kancelaria  Rady Państwa, odpowiednio usy­
stematyzowane i zestawione w  tablice, zostały opraco­
wane pod względem technicznym  przez G łów ny Urząd 
Statystyczny i stanowią treść niniejszego w ydaw nictw a.

Podając je  do publicznej wiadomości, Kancelaria  Ra­
dy Państwa uważa za konieczne zauważyć, co następuje:

1. Opracowanie opiera się na zestawieniach budżetów 
gm in w ie jsk ich  i  m ie jsk ich  oraz pow iatow ych zw iązków 
samorządowych, zatw ierdzonych przez bezpośrednie

' władze nadzorcze oraz na pre lim inarzach budżetowych 
w ojewódzkich zw iązków  samorządowych oraz m iast 
W arszawy i  Łodzi, jeszcze niezatw ierdzonych przez Ra­
dę Państwa Odroczenie całej p u b lika c ji do ch w ili za­
tw ierdzen ia  tych  ostatnich budżetów pociągnęłoby bo­
w iem  za sobą zwłokę, k tó ra  w  znacznym stopniu uda­
rem niłaby cel, k tórem u pub likac ja  ma służyć, a m iano­
w ic ie  zorientowanie się w  całości gospodarki samorzą­
dowej przed ostatecznym sfinalizow aniem  prac nad bud­
żetem państwowym .

2. U k ład  budżetów, a w  szczególności podział na dzia­
ły , nie został jeszcze zasadniczo zm ieniony poza koniecz­
nym i odchyleniam i m niej is to tnym i t j.  został u trzym any 
w  zasadzie w  te j form ie, w  ja k ie j obow iązywał w  r. 1939. 
U kład  ten nastręcza w ie le  zastrzeżeń, albow iem  nie po­
zwala na wyodrębnienie w ie lu  elementów isto tnych 
z punktu  w idzenia gospodarki planowej. W  pierwszym  
rzucie zależało jednak przede w szystkim  na przywróce­
n iu  bardzo rozluźnionej dyscyp liny budżetowej, co ró w ­
nocześnie z gruntow ną przebudową układu budżetowe­
go by łoby przedsięwzięciem trud nym  i  ryzykow nym . 
Dlatego zmianę uk ładu  budżetowego odroczono do na­
stępnego etapu.

3. M im o przeprowadzonej z w ie lk im  nakładem  w y ­
s iłków  a kc ji in s tru kcy jn e j budżety poszczególnych 
zw iązków samorządowych, a tym  samym i oparte na 
nich zestawienia, nie są wolne od b łędów  z punktu  w i­
dzenia ujęcia i  k la sy fika c ji poszczególnych pozycji. I  tak  
np. w  tab licy, dotyczącej zakładów i  przedsiębiorstw  
(obok tabl. 2. w y d a tk i i  dochody zakładów i  przedsię­
b io rs tw  samorządowych w  Polsce, str. 4 i  5 oraz tab l. 7. 
w yda tk i i  dochody zakładów i  przedsiębiorstw  samo­
rządowych, str. 46 —  75) w  rubryce  „zak łady lecznicze 
pewna część samorządów uwzględniła  w brew  in s tru k c ji 
również ośrodki zdrowia, w skutek czego podana liczba 
zakładów nie zgadza się z rzeczyw istą liczbą zakładów 
leczniczych we w łaściw ym  tego słowa znaczeniu. Po­

dobnie w  tabl. 3 i  tabl. 8 (w yda tk i osobowe w  budżetach 
adm in istracyjnych oraz w  budżetach zakładów i  przed­
sięb iorstw  samorządowych, str. 6 i  7 oraz str. 76 —  105), 
dotyczącej funduszu płac, pewna liczba samorządów 
w yodrębn iła  świadczenia z ty tu łu  ubezpieczenia rodzin ­
nego w  rubryce  „do da tk i rodzinne“ , k tó re  jako  osobny 
sk ładn ik  wynagrodzenia nie is tn ie ją  już  w  obecnej 
s truktu rze  płac, gdy znaczna większość samorządów 
w yd a tk i z tego ty tu łu  za liczyła p raw id łow o do ru b ry k i 
„świadczenia socjalne“ . Te i  tym  podobne b łędy są jed ­
nak na ty le  drobne, że nie przeszkadzają o rien tac ji w  ca­
łości gospodarki samorządu, o co przede wszystkim  
chodzi.

4. Ogólnie należy stw ierdzić, że zawarte w  n in ie jszym  
opracowaniu m ate ria ły  opierają się na zestawiemach, 
dokonanych przez w ładze terenowe w  m yśl in s tru k c ji 
K ance la rii Rady Państwa, a nie na specjalnych docho­
dzeniach i  analizach, odpowiadających w szystkim  w y ­
maganiom i  zasadom s ta tys tyk i we w łaściw ym  tego sło­
wa znaczeniu. Ponieważ zależało na czasie, przeto ani 
Kancelaria  Rady Państwa, ani ty m  m niej G łów ny Urząd 
Statystyczny, k tó ry  opierał się na materiałach, dostar­
czonych przez Kancelarię, nie mógł przeprowadzić szcze­
gółowej k o n tro li zestawień, zwłaszcza pod względem 
k la sy fika c ji poszczególnych pozycji. K on tro la  taka w y ­
magałaby bowiem ty le  czasu, że cała praca ze względu 
na swój cel sta łaby się n ieaktualna, z d rug ie j s trony zaś 
praca posiada swą w ie lką  wartość nawet p rzy stosun­
kowo znacznym procencie prawdopodobnych błędów.

5. W  opracowaniu p rzy ję to  liczby ludności na pod­
stawie spisu ludności i  w  podziale adm in is tracy jnym  
z r. 1946; natom iast wszystkie inne liczby odnoszą się do 
podziału adm in istracyjnego w  c h w ili uchwalania bud­
żetów, t j .  do stanu z 1948 r.

6. Zestaw ienia obrazują zamierzenia gospodarcze 
zw iązków samorządowych. Jakko lw iek  zamierzenia te 
nie b y ły  spontaniczne, lecz uregulowane ogólnym i w y ­
tycznym i Rady Państwa i  ins tru kc ją  K ance larii, to jed ­
nak nie ty lk o  w  form ie, ale i  w  treści nie są one wolne 
od błędu nierealności w  dość poważnym stopniu. M im o 
to zestawienia posiadają w ie lką  wartość, a lbow iem  dając 
obraz całości zamierzeń, pozwalają na stw ierdzenie b łę­
dów i  dokonanie ko re k tu r od góry. Toteż nie należy są­
dzić, że gospodarka samorządowa w  r. 1949 będzie p ro ­
wadzona ściśle w edług zamierzeń, u ję tych  w  zestawie­
niach. Budżety bow iem  będą m usia ły być popraw ione 
w  m yśl wytycznych, k tó re  w yda Rada Państwa, a k tó ­
rych  w ydanie staje się dopiero m ożliwe w  oparciu 
o ogólny obraz zamierzeń, zaw arty  w  n in ie jszym  opra­
cowaniu.

M im o tych  w szystkich zastrzeżeń zestawienia, o k tó ­
rych  mowa, posiadają tak  w ie lką  wartość i  stanowią tak 
duży k ro k  na drodze do objęcia państw ow ym  planem 
finansow ym  gospodarki samorządu, że w  pe łn i zasłu­
gują na opublikowanie.
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Rola i zadania społeczne czynników powołanych 
do wymiaru podatku gruntowego

i.

Podatek g run tow y i  oparty  na w ym iarze podatku 
gruntowego Fundusz Oszczędnościowy R oln ictw a (Fun­
dusz B Społecznego Funduszu Oszczędnościowego) 
spełniają —  w  obecnym okresie zaostrzającej się w a lk i 
klasowej na w si —  funkc ję  ograniczenia wzrostu poten­
c ja łu  gospodarczego kap ita lis tów  w ie jsk ich . W prow a­
dzają one ko rek tyw ę  w  podziale dochodu narodowego 
i um ożliw ia ją  zaspokojenie potrzeb budżetowych zw iąz­
ków  samorządu terytoria lnego, pozwala to na realizację 
n iektó rych  inw e s tyc ji p rzew idzianych w  N arodowym  
Planie Gospodarczym, w  interesie i  w  celu podniesienia 
stopy życiowej mało i  średnioro lnych chłopów.

A by  podatek g run tow y i  w k ła d y  oszczędnościowe na 
Fundusz Oszczędnościowy R oln ictw a (FOR) isto tn ie  speł­
n ia ły  te funkc je  —  niezbędne jest sprawne współdzia­
łanie wszystkich czynników  adm in istracyjnych i  spo­
łecznych, powołanych do rea lizacji p o lity k i podatkowej 
Rządu na wsi, t j.  przede wszystkim  gm innych i  pow ia­
tow ych rad narodowych, prezydiów  tych  rad narodo­
wych i  ich kom is ji finansowo-budżetowych, w ydzia łów  
pow iatowych, zarządów gm innych oraz aparatu pełno­
m ocników rządowych do spraw podatku gruntowego 
w  oparciu o gm innych delegatów społecznych i  o Spo­
łeczne K o m ite ty  W spółdziałania do spraw podatku g run ­
towego i  FOR. *

Z na jdu jem y się obecnie w  okresie ku lm inacyjnego 
napięcia a kc ji rea lizac ji podatku gruntowego i  w k ładów  
oszczędnościowych na FOR za rok  1948, dysponujem y 
doświadczeniem z przebiegu te j a kc ji w  roku  1947, p rzy ­
stępujem y już  do pracy przygotowawczej do w ym ia ru  
podatku gruntowego i  ustalania w k ładów  oszczędnościo­
wych na FOR na ro k  1949. W  te j sy tuac ji w ielce wska­
zanym jest sform ułow anie  ro li i  zadań w yliczonych na 
wstępie czynników, k tó rym  obowiązujące ustawodaw­
stwo poruczyło czynności w ym iarow e i pobór podatku 
gruntowego, ustalanie ; inkasowanie w kładów  oszczęd­
nościowych na FOR, oraz nadzór nad w ym ia rem  i  po­
borem podatku gruntowego i  w k ładów  oszczędnościo­
wych na FOR.

II.

Zadania terenowych rad narodowych 
i władz podatkowych

A rt. 28 ustaw y z dnia 11 września 1944 r. o organ i­
zacji i  zakresie działania rad narodowych porucza ra­
dom narodowym ustalanie budżetu oraz kontrolę dzia­
łalności organów rządowych i  samorządowych, w ykony- 
wujących funkc je  w  zakresie adm in is trac ji i  gospodarki 
publicznej.

G m innych delegatów społecznych pow ołu je  się — 
w  m yśl a rt. 8 ustaw y z dnia 3 czerwca 1947 r. o nadzorze 
nad w ym iarem  i  poborem podatku gruntowego —  prze­
de wszystkim  spośród członków gminnych rad narodo­
wych.

Regulowanie obciążenia w k ładam i oszczędnościowymi 
uczestników FOR należy do prezydiów gminnych rad 
narodowych, k tó rych  opinia służy za podstawę do de­
cyz ji w ładz podatkowych o częściowym lub  ca łkow itym  
zw oln ien iu  od obowiązku wniesienia w kładu, oszczęd­
nościowego' lub  też o podwyższeniu rocznego w k ładu  
oszczędnościowego w  przypadku w y ją tkow o  korzystnej 
sy tuac ji m ateria lne j uczestnika (art. 28 ust. 3 ustawy 
z dnia 30 stycznia 1948 r. o obowiązku społecznego osz­
czędzania).

D ekret z dnia 13 kw ie tn ia  1945 r. o re fo rm ie  samorzą­
dowego systemu podatkowego a następnie dekret z dnia 
20 marca 1946 r. o podatkach kom unalnych przekazały 
zw iązkom  samorządu te rytoria lnego  w ym ia r i  pobór po­
datku gruntowego, którego w p ły w y  w  73% służą dla po­
k ryw a n ia  bezpośrednich w yda tków  związanych z w y ­
konaniem  zadań zw iązków  samorządu terytoria lnego.

W ładzam i wymiarowym i są zarządy gminne i zarządy 
miejskie, k tó re  powołane zostały również do ustalania 
w k ładów  oszczędnościowych dla uczestników FOR.

A rt. 110 dekretu z dnia 16 m aja 1946 r. o postępowa­
n iu  podatkow ym  nakłada na zarządy gminne (miejskie) 
obowiązek prowadzenia dla celów podatkowych w edług 
m iejscowości w  gminach w ie jsk ich , a według u lic  w  gm i­
nach m iejskich, wykazów wszystkich osób, k tó re  na te­
renie gm iny posiadają gospodarstwa ro ln e . w  rozum ie­
n iu  przepisów o podatku g runtow ym . Zarządy gminne 
(miejskie) właściwe są do odraczania i rozkładania na 
raty należności, przypadających na rzecz zw iązków  sa­
morządu te rytoria lnego  z ty tu łu  zobowiązań podatko­
wych, a w ięc i  należności z podatku gruntowego (§ I  rozp. 
M in is trów  A d m in is tra c ji Publicznej i  Z iem  Odzyskanych 
z dnia 10 m aja 1947 r. —  Dz. U. R. P. N r 42, poz. 212). 
Do zarządów gminnych (miejskich) należy ponadto — 
w  m yśl rozporządzenia Rady M in is trów  z dnia 24 lipca 
1948 r. (Dz. U. R. P. N r 38, poz. 277) —  przymusowe 
ściąganie podatku gruntowego i  zaległych składek osz­
czędnościowych na FOR.

Organy wykonawcze gm innych i  m ie jsk ich  zw iązków 
samorządu terytorialnego» prowadzą rachunkowość po­
datku gruntowego: arkusze w ym ia row e i  księgi podat­
kowe w;raz z niezbędną dokumentacją, p rzygotow ują  
dla w ładz nadzorczych sprawozdania i zestawienia sta­
tystyczne, dotyczące zarówno w ym ia ru  ja k  i  rea lizacji 
podatku gruntowego w  gotówce i  w  ziemiopłodach 
a także dane statystyczne, związane z FOR.

Funkcje  władz odwoławczych w  zakresie podatku 
gruntowego w ykonyw u ją :

a) wydziały powiatowe, jeże li w ładzą w ym ia row ą jest 
zarząd gm iny  w ie jsk ie j lub  zarząd m ie jsk i m iasta n ie- 
wydzielonego z powiatowego zw iązku samorządowego;

b) wydziały wojewódzkie, jeże li w ładzą w ym ia row ą 
jest zarząd m ie jsk i m iasta wydzielonego;

c) M in is te r A d m in is tra c ji Publicznej, jeże li władzą 
w ym ia row ą jest zarząd m. st. W arszawy lub  m. Łodzi.
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I I I .

Rola pełnomocników rządowych do spraw podatku 
gruntowego.

Władzą podatkową naczelną w  sprawach danin p u b li­
cznych, pobieranych na rzecz Skarbu Państwa jest M i­
n is te r Skarbu, w  sprawach danin publicznych, pobie­
ranych na rzecz zw iązków  samorządu terytoria lnego. 
M in is te r A d m in is tra c ji Publicznej względnie M in is te r 
Z iem  Odzyskanych.

D la w ykonyw an ia  nadzoru nad w ym ia rem  i poborem 
podatku gruntowego i  nad ustalaniem  i poborem w k ła ­
dów oszczędnościowych na FOR powołany został apa­
ra t pełnomocników rządowych do spraw podatku grun­
towego z G łów nym  Pełnomocnikiem  Rządowym na czele.

G łównem u Pełnom ocnikow i Rządowemu, działającemu 
jako  organ w łaściw ych m in is trów , przysługu ją  upraw ­
n ienia w ładzy nadzorczej w  zakresie ustalonym  przez 
tych  m in is trów .

G łów ny Pełnomocnik Rządowy do spraw podatku 
gruntowego działa przy M in is trze  Skarbu, a wojewódzcy 
i  pow ia tow i pełnomocnicy rządow i dzia ła ją  —  przy w o­
jew ódzkich i  pow iatow ych w ładzach adm in is trac ji 
ogólnej.*)

Pełnomocnicy rządow i do spraw podatku gruntowego 
są odpow iedzia ln i za w łaściw y w ym ia r i  te rm inow y po­
bór podatku gruntowego i  w k ładów  oszczędnościowych 
na FOR w  te ry to r ia ln ym  ich zakresie działania. Ponoszą 
oni odpowiedzialność w  p ierwszym  rzędzie za przestrze­
ganie klasowego charakteru  a kc ji w ym ia ru  podatku 
gruntowego i ustalania w k ładów  oszczędnościowych, 
ponieważ powołani zostali m. in. po to, aby dopilnować 
wprowadzenia w  życie progresywnych stawek podatko­
wych w  stosunku do gospodarstw bogatych, zastosowa­
nia przez władze podatkowe systemu ulg, przew idzia­
nych w  obowiązujących przepisach dla gospodarstw 
m ało- i  średnioro lnych oraz niedopuszczania do prze­
rzucania ciężarów podatkowych z kap ita lis tów  w ie jsk ich  
na chłopów m ało- i  średniorolnych.

D la um ożliw ien ia  w ykonania  tego zadania, pełnomoc­
n ikom  rządowym  do spraw- podatku gruntowego 
w spółdzia ła jącym  z w łaśc iw ym i w ładzam i skarbow y­

m i —  przyznano prawo k o n tro li we w ładzach zw iązku 
samorządu te ry to ria lnego  węzelkich m ate ria łów  w  za­
kresie akc ji w ym ia row ej i  poboru podatku gruntowego 
i  w k ładów  oszczędnościowych na FOR.

Władze zw iązkpw samorządu te ry to ria lnego  obowią­
zane są udzielać pełnom ocnikom  rządowym  do spraw 
podatku gruntowego wszelkich w yjaśn ień oraz dostar­
czać na ich żądanie w  zakreślonym te rm in ie  danych 
statystycznych o postępach prowadzonej akcji.

Pełnomocnicy rządow i, w  razie stw ierdzenia uchy­
bień', wrydają  stosowne zarządzenia, skierowane do 
w ładz podatkowych, k tó re  z ko le i obowiązane są zmody­
fikow ać pewne decyzje lub  podjąć odpowiednie uchwa­
ły  w  ramach obowiązujących przepisów prawnych 
i  zgodnie ze wskazówkam i pełnom ocników rządowych.

*) p. art. 4 d e k re tu  z dn ia  29 w rześn ia  1948 r . o zn ie­
s ien iu  urzędu M in is tra  A p ro w iz a c ji —  Dz. U.R.P. N r  48 
poz. 3G0.

W  zw iązku z wejściem  w  życie ustaw y z dnia 3 czerw­
ca 1947 r. o nadzorze nad w ym ia rem  i  poborem podatku 
gruntowego (Dz. U. R. P. z 1947 r. N r 43, poz. 224 
i  z 1948 r. N r 21, poz. 143) zakres działania w ładz w y ­
m iarow ych (zarządów gm innych) i  w ładz odwoławczych 
(wydzia łów  pow iatowych, w ydz ia łów  wojewódzkich), 
nie u leg ł żadnym zmianom, jeże li idzie o orzecznictwo 
w  adm in is tracy jnym  toku  instancji, w  sprawach doty­
czących w ym ia ru  podatku gruntowego. W ładze te, t. zn. 
organa wykonawcze zw iązków  samorządu te ry to ria ln e ­
go, dzia łając w  ramach przepisów o postępowaniu po­
datkowym , obowiązane są jednak zastosować się do za­
rządzeń pełnom ocników rządowych, zalecających usu­
nięcie stw ierdzonych uchybień lub, przestrzeganie w łaś­
ciw ej l in i i  w  dziedzinie w ym ia ru  i  poboru podatku g run ­
towego i  w k ładów  oszczędnościowych.

IV .

Gminni delegaci społeczni i Społeczne Komitety 
Współdziałania do spraw podatku gruntowego i FOR.

A para t pełnom ocników rządowych w ykonu je  swoje 
funkc je  nadzorcze i  koordynujące działalność w ładz w y ­
m iarow ych w  oparciu o czynnik społeczny, w yłon iony  
spośród członków rad  narodowych i  organizacji społe­
cznych, dzia łających w  środowisku w ie jsk im  t j.  w  opar­
ciu o gm innych delegatów społecznych i  o Społeczne K o ­
m ite ty  W spółdziałania PG i  FOR.

Rola tych  gm innych delegatów społecznych ja k  i  Spo­
łecznych K om ite tów  W spółdziałania polega na w spół­
pracy z aparatem adm in is tracy jnym  w  k ie runku  zapo­
biegania przerzucaniu ciężarów podatkowych z kap ita ­
lis tów  w ie jsk ich  na gospodarstwa m ało- i  średniorolne.

G m inn i delegaci społeczni w in n i u jaw niać fa k ty  f ik ­
cyjnego rozdrabniania gospodarstw ro lnych, zmierza­
jące do storpedowania p rogresji podatkowej. Do zadań 
gm innych delegatów społecznych należy także u ja w n ia ­
nie łącznych obszarów gruntów , położonych w  k ilk u  
gromadach i  gm inach jednego pow iatu, a będących 
w  posiadaniu jednego podatnika.

G m inn i delegaci społeczni w in n i zawiadamiać peł­
nom ocników rządowych o objawach niewłaściwego 
trak tow an ia  podatn ików , o faktach  świadczących o ko­
nieczności stosowania u lg  na korzyść podatn ików  m ało- 
i  średniorolnych. W in n i oni jednocześnie pomagać w  rea­
liza c ji słusznych i  sp raw ied liw ych  w ym ia rów .

G m inn i delegaci społeczni m ają prawo do dokonywa­
nia oględzin gospodarstw ro lnych  i korzysta ją  z ochrony 
praw ne j na ró w n i z funkcjonariuszam i służby pu­
b licznej.

Od września b r. czynne są na terenie całego Państwa 
Społeczne K o m ite ty  W spółdziałania: wojewódzkie, po­
w iatow e i gminne.

W  skład tych  kom ite tów  wchodzą przedstaw iciele 
p a r t ii robotniczych oraz s tronn ic tw  chłopskich, a także 
przedstaw iciele Zw iązku Samopomocy Chłopskiej 
i  w ładz adm in istracyjnych.

G łów nym  zadaniem Społecznych K om ite tów  W spół­
dzia łania na najb liższy okres jest dopilnowanie w yko ­
rzystania przez władze w ym ia row e i  prezydia gm innych 
rad narodowych środków, przew idzianych w  ustawie
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o obowiązku społecznego oszczędzania, a zm ierzających 
do właściwego obciążenia bogaczy w ie jsk ich  i  stoso­
wania u lg  do gospodarstw średnich —  jeże li idzie o FOR.

Zarządy gm inne mogą bow iem  —  po wysłuchaniu  
op in ii prezydium  gm innych rad  narodowych —  pod­
wyższyć roczny w k ład  oszczędnościowy na FOR o poło­
wę, w  przypadku w y ją tko w o  korzystnej sy tuac ji ma­
te ria lne j ro ln ików , k tó rzy  m ają dodatkowe dochody 
z inych  źródeł, a nie ty lk o  z gospodarstwa rolnego. 
A  fak tów  tak ich  dochodów nieopodatkowanych ani po­
datkiem  dochodowym, ani podatkiem  obrotow ym  mamy 
na wsi niemało. Dotyczy to przede wszystkim  tych  bo­
gaczy w ie jsk ich , k tó rzy  w yna jm u ją  maszyny rolnicze, 
maszyny do prasowania słom y i  in., za jm ują  się pośred­
nictwem , handlem  dorywczym  itp .

Jeżeli zważyć, że na terenie n iek tó rych  pow iatów  
w ypadki podwyższenia w kładów  oszczędnościowych 
można policzyć na palcach jednej ręk i, to jasne są za­
dania Społecznych K om ite tów  W spółdziałania na tym  
odcinku.

A le  z d rug ie j strony, wobec tego, że przym usowym  
oszczędzaniem objęci są nie ty lk o  w ie jscy kapita liśc i, ale 
także i  średnio zamożni chłopi, społeczne kom isje w spół­
działania, szczególnie w  powiatach, kontro low ać w inn y  
na odcinku FOR p o litykę  ulg, stosowanych do średnich 
gospodarstw, zwłaszcza o przychodowości od 60 do 80 
k w in ta li i  do gospodarstw średnich nie w  pe łn i jeszcze 
zagospodarowanych na Ziem iach Odzyskanych.

Ciężar decyzji w  sprawie stosowania u lg  przenieść 
należy z dotychczasowego ośrodka decydującego w  oso­
bie referenta podatkowego w ydz ia łu  powiatowego na 
Społeczny K o m ite t W spółdziałania, k tó ry  po rozpatrze­
n iu  sprawy podejm uje stosowną uchwałę i  przekazuje 
ją  do rea lizac ji p rzedstaw icie low i w ydz ia łu  pow iatowe­
go, wchodzącemu w  skład kom ite tu.

Społeczne K o m ite ty  W spółdziałania zwalczać w inn y  
objaw y b iurokratycznego trak tow an ia  podań chłopów 
biednych i  średnioro lnych o stosowanie u lg  i  p rzeciw ­
działać pozostawianiu tych  podań bez m erytorycznego 
rozpatrzenia ze względów form alnych. Pow inny skłonić 
władze odwoławcze do stosowania przepisów prawnych 
o przyw róceniu  te rm inów  i  in. w  wypadkach, k iedy  sy­
tuacja chłopa biednego czy średniorolnego jest tego ro ­
dzaju, że uzasadnia stosowanie u lg i.

V.

Wyniki.

U aktyw n ien ie  działalności rad  narodowych i  organów 
wykonawczych zw iązków  samorządu terytoria lnego, 
wprowadzenie do akc ji obok w ładz podatkowych ope­
ratywnego aparatu pełnom ocników rządowych do spraw 
podatku gruntowego, przeciwdziałającego próbom spro­

wadzenia p o lity k i podatkowej na w si na to ry  czysto fis ­
kalne, przeciwstawiającego się zamazywaniu klasowego 
charakteru  akc ji i  zakorzenianiu się metod b iu rok ra tycz ­
nych, prowadzących do wypaczenia p o lity k i u lg  podat­
kowych, związanie a kc ji z czynnik iem  społecznym 
w  postaci gm innych delegatów społecznych i  Społecznych 
K om ite tów  W spółdziałania dało dotychczas następują­
ce w y n ik i:

a) akcję w ym ia row ą —  władze podatkowe przepro­
w adz iły  w  zasadzie w  ciągu niespełna jednego miesiąca 
w  kw ie tn iu  b r. W  latach poprzednich władze w ym iarow e 
dokonyw ały w ym ia ru  na przestrzeni całego roku i  po­
datn icy na skutek tego dow iadyw a li się o wysokości 
swoich zobowiązań podatkowych często dopiero z koń­
cem roku  gospodarczego;

b) stworzono w a ru n k i um ożliw ia jące szerokie zasto­
sowanie zw oln ień i  u lg  do gospodarstw średnio- i  m ało­
ro lnych, wyrażających się kw otą  ok. 2 m ilia rd ów  zło­
tych, jeże li idzie o podatek g run tow y i  ok. 1 m ilia rda  
złotych, jeże li idzie o gospodarstwa średniorolne — 
uczestników FOR;

c) jeszcze przed upływ em  te rm inu  płatności I i - e j ra ty  
podatku gruntowego i I i - e j ra ty  w k ładu  oszczędnościo­
wego na FOR t j.  przed 1 listopada br. zrealizowano na 
terenie całego Państwa podatek gruntowym w  gotówce 
i  w  ziem iopłodach (w  przeliczeniu na gotówkę) w  kwocie 
21 m ilia rd ów  złotych 620 m ilionów  złotych, w k ład  rocz­
n y  na FOR w  kwocie 10 m ilia rd ów  104 m ilionów  zło­
tych  (z uwzględnieniem  w p ła t na Państwowy Fundusz 
Ziem i), czy li łącznie w p łynę ło  z tych  ty tu łó w  od po­
czątku bieżącego roku  do końca października br. 31 m i­
lia rdó w  724 m ilionów  złotych t j.  o 98% więcej, aniżeli 
w  ty m  samym okresie w  roku  ubiegłym .

W yn ik i te zostały osiągnięte dzięki w ys iłko w i wszy­
stk ich  czynników, współdziała jących w  akcji, dzięki 
dużemu w zrostow i aktywności aparatu w ładz w ym ia ro ­
w ych i  dzięki stopniowemu e lim inow aniu  zarówno ze 
składu terenowych rad narodowych ja k  i  organów w yko ­
nawczych zw iązków  samorządu terytoria lnego, a także 
ze składu in s ty tu c ji społecznych współdziała jących 
w  akc ji —  elementów kapita lis tycznych, względnie 
związanych z bogaczami w ie jsk im i i  zastąpieniu tych 
elementów ludźm i rek ru tu jącym i się z robo tn ików  ro l­
nych, oraz chłopów m ało- i  średniorolnych.

Wzmożonej a kc ji rea lizacji podatku gruntowego i  FOR 
towarzyszy dalsza akcja oczyszczania aparatu, decydu­
jącego o w ym iarze i realizującego pobór podatku g run­
towego i  w k ładów  oszczędnościowych FOR, a to w  celu 
zapobiegania w  now ym  okresie podatkow ym  w  roku  
1949 ty m  wypaczeniom p o lity k i podatkowej na wsi, 
k tó re  is tn ia ły  nawet w  roku  bieżącym, a jeszcze w  w ię k ­
szym stopniu —  w  latach 1945 —  1947.

Wzywamy działaczy terenowych do nadsyłania nam spostrzeżeń
z działalności rad narodowych
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Zam ordow anie
W a c ł a w a  K o z i ń s k i e g o
Przew odniczącego G.R N .w  O jrzeniu
5 listopada 1948 r. zam ordowany został sk ry ­

tobójczo Przewodniczący G m inne j Rady Naro­
dowej w  O jrzen iu  (pow. ciechanowski, w o j. 
warszawskie) ob. W acław  Koziński.

Syn marolnego chłopa z pow. w yszkow skie­
go, życie swoje pośw ięcił p racy nauczycie lskie j 
i pracy społecznej.

Jako nauczyciel od 42 la t, w ychow yw a ł dzieci 
w ie jsk ie  w  duchu postępu i  m iłości ojczyzny.

Jako członek Po lsk ie j P a r t ii Socjalistycznej 
dążył do zjednoczenia obu p a r t i i robotniczych.

Jako przewodniczący G m inne j Rady Narodo­
w ej w a lczy ł n iestrudzenie na swoim  odcinku 
o odbudowę k ra ju , przez podniesienie na 
wyższy poziom sw oje j gm iny, przez polepszenie 
by tu  je j mieszkańców.

W  Radzie Narodowej, k tó re j przew odniczył 
k ie row a ł ponadto gm inną kom isją  oświatową, 
gdyż sprawa ośw ia ty  najb liższą by ła  jego 
sercu.

Padł z rę k i faszystowskiego zdra jcy i  tchórza, 
k tó ry  podstępnie zam ordował działacza i  nau­
czyciela, wiedząc, że Polska tak ich  ludz i po­
trzebu je  dla odbudowy k ra ju  i  w ychowania 
młodego pokolenia.

Nad grobem zamordowanego, m ieszkańcy 
gm iny  i pow iatu, ś lubow a li wyniszczyć resztk i 
band te rro rys tycznych  i  kontynuować w a lkę  
o postęp i  oświatę w s i polskie j.

P, S PG U .FW m z

Przejście lasów samorządowych na własność Państwa
Przeprowadzenie racjona lnej gospodarki leśnej, po­

trzeba ustalenia jednolitego ośrodka dyspozycyjnego te j 
gospodarki oraz gospodarki drzewnej wymaga w prow a­
dzenia zm ian w  dotychczasowym stanie prawnym , regu­
lu jącym  własność lasów samorządowych.

Obowiązujący dekre t z dnia 12 grudn ia  1944 r. o prze­
jęciu n iektó rych  lasów na własność Państwa (Dz. U. 
N r. 15/44 poz. 82) wyłącza lasy samorządowe od p rze j­
ścia na własność Państwa.

W  okresie uchwalania powyższych przepisów nie mo­
g ły  być jeszcze uwzględnione stosunki na Ziem iach Od­
zyskanych, a wzięto pod uwagę stan faktyczny na zie­
miach dawnych, na terenie k tó rych  samorząd te ry to ­
r ia ln y  posiada stosunkowo n iew ie lk ie  obszary leśne.

Odmiennie przedstawia się sytuacja .w  c h w ili obec­
nej p rzy uwzględnieniu stanu panującego na terenie 
Z iem  Odzyskanych, gdzie zw iązk i samorządu te ry to r ia l­
nego są często w łaścicie lam i ogromnych obszarów leś­
nych, przekraczających 30.000 ha.

Ogólny obszar lasów samorządowych w  c h w ili obec­
nej w ynosi około 340.000 ha.

Podkreślić należy, że na terenie Z iem  Odzyskanych 
ogromne obszary leśne, stanowiące własność samorządu 
terytoria lnego, przeważnie odległe są od m iast i  nie 
zawsze wykorzystane są dla celów zdrowotnych i  k u l­
tu ra lnych  tych  miast.

Z w iązk i samorządu te ry toria lnego tra k tu ją  często swe 
lasy jako  źródło dochodowe i, celem pokrycia  wzrasta­
jących coraz bardzie j potrzeb budżetowych, eksploatu­
ją  lasy samorządowe nie zawsze racjonaln ie, prowadząc 
n iepraw id łow ą gospodarkę leśną, często nawet dewa­
stacyjną.

W  obliczu w ięc grożącego niebezpieczeństwa w y n i­
szczenia lasów samorządowych, czynnika decydująco 
wpływającego na nasze w a ru n k i klim atyczne, zdrow ot­
ne oraz gospodarcze, należy ja k  najszybciej u regulo­
wać w  drodze ustawowej zagadnienie własności ogrom ­
nych obszarów leśnych m ających znaczenie ogólnopań-
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stwowe, a stanowiących własność samorządu te ry to ­
rialnego.

Żywotny interes Państwa wymaga przekazania tych 
lasów na własność Państwa, utw orzen ia  jednolitego 
ośrodka dyspozycyjnego w  M in is te rs tw ie  Leśnictwa, 
k tó re  w  swoim  resorcie skoncentru je racjonalną i  p la ­
nową działalność w  dziedzinie gospodarki leśnej 
i drzewnej.

Regulując przejście lasów samorządowych na w ła ­
sność Państwa należy jednakże mieć na względzie ko­
nieczność zaspokojenia potrzeb zdrowotnych i  k u ltu ra l­
nych ludności m iast, ośrodków przemysłowych, miejsco­
wości uzdrow iskowych oraz innych osiedli.

Z wyżej wyłuszczonych względów należałoby w y łą ­
czyć spod przejścia na własność Państwa lasy i  inne 
g ru n ty  leśne, znajdujące się w  granicach adm in istra ­
cyjnych m iast lub  nawet poza ty m i granicam i, o ile  
w  planach zagospodarowania przestrzennego są prze­
znaczone na zaspokojenie wyżej w ym ienionych potrzeb 
zdrowotnych i  ku ltu ra lnych .

Należy jednakże mieć na względzie, że w  granicach 
adm in istracyjnych m iast mogą znajdować się lasy 
i g run ty , leśne, k tó re  nie są niezbędne dla zaspokoje­
nia wspomnianych potrzeb miast. N iesłusznym i  bez­
celowym by łoby  pozostawienie tych  lasów i g run tów  
leśnych związkom samorządu terytoria lnego, wobec cze­
go w inn y  one być przekazane na własność Państwa, ja k ­
ko lw iek  znajdu ją  się w  granicach adm in istracyjnych 
miast.

Prowadzenie norm alne j gospodarki leśnej na obsza­
rach leśnych, któ re  przejdą od samorządu na rzecz Pań­
stwa wymaga, aby w raz z lasami i  g runtam i leśnym i 
na własność Państwa przeszły również stanowiące w ła ­
sność zw iązku samorządu te rytoria lnego śródleśne łąki 
i inne grunty, k tó rych  obszar nie przekracza 50 ha, 
grunty deputatowe administracji i straży leśnej, wszel­
kie ruchomości i nieruchomości służące d > prowadzenia 
gospodarstwa leśnego, wszelkie zapasy materiałowe (re­
manenty) w lasach i zakładach; wyłączyć należy od 
przejścia na własność Państwa przerobione już ma­
te ria ły  drzewne znajdujące się w  zakładach przemysłu 
drzewnego.

Na własność Państwa w in n y  również przejść n ie ­
uży tk i i  g ru n ty  leśne, stanowiące własność samorządu 
terytoria lnego, jeże li w  planach zagospodarowania prze­
strzennego przeznaczone zostaną pod zalesienie.

Wraz z przejęciem przez Państwo na własność samo­
rządowych lasów i g run tów  leśnych wymaga uregu lo­
wania przejęcie upraw nień i  zobowiązań związanych 
z p rze ję tym i przedm iotam i m a ją tkow ym i; na Państwo 
w inn y  przejść wszystkie uprawnienia, k tó re  związane 
są gospodarczo z p rze ję tym i lasami i  g run tam i leśnymi.

Odnośnie zobowiązań związanych ze wspom nianym i 
przedm iotam i, k tó re  będą przejęte przez Państwo, na­
leży mieć na uwadze, że samorząd te ry to r ia ln y  zacią­
gał często zobowiązania, obciążając n im i lasy samorzą­
dowe na pokrycie  potrzeb zdrowia, opieki społecznej, 
lub  potrzeb ku ltu ra ln ych  i  oświatowych.

Z tych względów słuszne byłoby, aby Państwo p rze j­
mując na własność samorządowe lasy i  grunty leśne, 
przejęło na siebie ty lk o  te zobowiązania, któ re  zaciąg­
nięte zostały przez samorząd w związku z gospodarką 
leśną.

Ciążące na wspomnianych nieruchomościach h ipoteki, 
zabezpieczające zobowiązania samorządu, zaciągnięte 
w  zw iązku z gospodarką leśną, w in n y  być również 
utrzym ane w  mocy; tak  samo w irin y  być utrzym ane 
w  mocy służebności oraz dotychczasowe uprawnienia, 
w ynika jące  z prawa wodnego i  innych szczególnych 
przepisów.

Jak już wyżej wspomniano zw iązki samorządu te ry ­
toria lnego p row adz iły  często nieracjonalną gospodarkę 
leśną, nawet dewastacyjną; ze względu w ięc na żyw ot­
n y  interes państwowy, um ow y dotyczące użytkow ania  
lasów samorządowych w ym agają odpowiedniego skon­
tro low an ia  i w  razie ustalenia ich szkodliwego charak­
teru dla państwowej gospodarki leśnej winny one być 
rozwiązane. 1

Decydowanie o rozw iązaniu tego rodzaju um ów w in ­
no należeć do Rady Państwa jako  organu mającego, 
zgodnie z obowiązującym i przepisam i konsty tucy jnym i, 
nadzór nad samorządem te ry to ria lnym .

Z zagadnieniem rozw iązania um ów zawartych przez 
samorząd te ry to r ia ln y  ze szkodą dla państwowej go­
spodarki leśnej- - łączy się konieczność uregulowania 
uoraw nień użytkow n ika  samorządowego lasu lub  g run tu  
leśnego, k tó ry  przejdzie na własność Państwa, do do­
chodzenia z ty tu łu  rozwiązania um owy zwrotu ponie­
sionych a niezamortyzowanych kosztów.

Budżety zw iązków  samorządu te ry to ria lnego  p~zewi- 
d.ują szereg w p ływ ów  z lasów samorządowych U trz y ­
manie rów now agi tych budżetów wymaga przekazania 
przez Państwo na rzecz odpowiednich zw iązków samo­
rządu te ry to ria lnego  niezrealizowanych w p ływ ów  
z przedm iotów  m ajątkow ych, k tó re  zostaną przejęte 
przez Państwo.

T ryb  i zasady przekazania tych w p ływ ó w  w in ien  usta­
lić  M in is te r Leśnictwa w  porozum ieniu z zamteresowa- 
nym i M in is tra m i Skarbu, A d m in is tra c ji Publ. lub  Ziem 
Odzyskanych za zgodą Rady Państwa, czuwającej 
nad gospodarką finansową samorządu terytoria lnego.

Należy również mieć na względzie, że zaspokojenie 
potrzeb zdrowotnych i  ku ltu ra ln ych  ludności miast, 
ośrodków przemysłowych, m iejscowości uzdrow isko­
w ych oraz innych osiedli i  potrzeb, związanych z roz­
budową w ym ienionych jednostek, może wymagać prze­
kazania na własność samorządu te ry toria lnego n iektó ­
rych  lasów i  g run tów  ‘ leśnych. Należy również uregu lo­
wać w  drodze ustawbwej prawo M in is tra  Leśnictwa do 
udzielania zezwolenia związkom samorządu te ry to r ia l­
nego na terenowe wykorzystanie pewnych obszarów la­
sów państwowych na zaspokojenie potrzęb zdrow ot­
nych i  k u ltu ry  społecznej ludności miast, ośrodków 
przemysłowych, m iejscowości uzdrow iskow ych oraz in ­
nych osiedli.

U regulowanie wyżej omówionych zagadnień w  dro­
dze ustawodawczej przyczyni się do ochrony interesów 
Państwa w  dziedzinie gospodarki leśnej i  drzewnej 
p rzy uwzględnieniu interesów samorządu terytoria lnego.

Odnośny rządowy p ro je k t ustaw y o przejściu na w ła ­
sność Państwa n iektó rych  lasów i  innych g run tów  sa­
morządowych w p łyn ą ł do Sejmu i  b y ł przedm iotem  ob­
rad  sejmowych K o m is ji R o ln ic tw a i  Leśnictwa oraz Sa­
morządowej w  dn iu  11 listopada b. r. P ro je k t został przez 
Kom isje  p rzy ję ty , wobec czego wniesiony zostanie pod 
obrady sejmu w  dniu  18 listopada b. r.
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Mgr TADEUSZ HATTOWSKI

Zmiana ustawy z dnia 10.XII 1920 r. o budowie 
i utrzymaniu dróg publicznych

Jedno z najważniejszych zadań, na k tó re  rady  naro­
dowe w in n y  zwrócić specjalnie baczną uwagę, —  to 
sprawa dróg. Stan dróg jest wskaźn ik iem  rozw oju  go­
spodarczego i  ku ltu ra lnego  państwa.

Wzmagająca się w ym iana tow arow a wymaga spraw­
nej kom un ikac ji —  a w ięc dobrego stanu dróg i  gęstej 
oraz w łaściw ie  rozłożonej ich sieci. N ie mogą być ró w ­
nież nadal tolerowane pojęcia „zapadłych w s i“  lub  „za­
b itych  deskami miejscowości“ , osiedla te w in n y  być 
połączone dobrym i drogam i z ośrodkami k u ltu ry  i  prze­
mysłu.

Ustawa z dn. 16 czerwca 1948 r. o zm ianie ustaw y 
z dn. 10 grudn ia  1920 r. o budowie i  u trzym an iu  dróg 
publicznych (Dz. U. R. P. N r. 34, poz. 225) wprowadza 
zasadnicze zm iany w  dotychczas obowiązującym  
ustawodawstwie, dotyczącym te j dziedziny. W  m yśl te j 
ustaw y d rog i publiczne nie dzielą się, ja k  uprzednio 
na państwowe, wojewódzkie, pow iatowe i  gminne, lecz 
ty lk o  na państwowe, pow iatowe i  gminne, p rzy  czym 
drog i należące w g poprzednich przepisów do ka tegorii 
dróg wojewódzkich, obecnie będą zaliczane do dróg 
państwowych.

Podział już  istn ie jących dróg pub licznych na po­
szczególne kategorie, w  m yśl wyżej wspomnianej usta­
w y, będzie dokonany w  okresie la t pięciu przez M in i­
s trów  K om un ikac ji, A d m in is tra c ji Publicznej i  Ziem 
Odzyskanych w  porozum ieniu z M in is trem  Odbudowy, 
Skarbu i  Prezesem Centralnego Urzędu Planowania, 
p rzy  czym w  te j spraw ie w inna  być zasięgnięta opinia 
w łaściw ych w ojewódzkich rad  narodowych, oraz w y ra ­
żona zgoda Rady Państwa.

Podział ten ma być dokonany w  drodze rozporządzeń 
i  będzie dotyczył zakw a lifikow an ia  dróg państwowych 
i  pow iatowych, natom iast wszelkie inne, istn ie jące już 
drogi publiczne, a w ięc nieobjęte ty m i rozporządzenia­
m i, będą zaliczone do dróg gm innych.

Ustawa podaje k ry te r ia  podziału dróg publicznych 
na kategorie, a w ięc:

1) drogam i państw ow ym i są te drogi, k tó re  m ają 
znaczenie ogólno - państwowe —  i  zaliczone są do 
te j ka tegorii aktem  ustawodawczym;

2) drogam i pow ia tow ym i są drogi o znaczeniu eko­
nomiczno - kom unikacy jnym  dla pow iatów , p rzy 
czym dla zaliczenia te j d rogi do wyżej wspomnia­
nej ka tego rii dróg wymagana jest uchwała pow ia­
tow ej rady  narodowej;

3) drogam i gm innym i są drogi posiadające znaczenie 
ekonomiczno - kom unikacyjne  dla gm in lub  gro­
mad, uznane za tak ie  mocą uchw ały  gm innej ra ­
dy narodowej (dotyczy to  również u lic  i  placów 
m ie jsk ich  i  w ie jsk ich  w  ty m  try b ie  za d rog i gm in­
ne uznanych).

W ładzą naczelną w  zakresie budow y i  u trzym ania  
dróg publicznych a w ięc również dróg gm innych i  po­
w iatow ych, jest M in is te r K om un ikac ji. W  sprawach do­
tyczących planowania, rozbudowy i  przebudowy sieci 
kom un ikac ji drogowej działa on w  porozum ieniu z M i­
n is tram i: Odbudowy, A d m in is tra c ji Publicznej, Z iem

Odzyskanych i  O brony Narodowej z zachowaniem 
upraw nień Rady Państwa, w yn ika jących  z dekretu 
z dn. 1 października 1947 r. o p lanowej gospodarce na­
rodowej (Dz. U. R. P. N r. 64, poz. 373).

Na podstawie tego dekretu Rada M in is trów , ustala­
jąc wytyczne w  zakresie podstawowych zadań narodo­
wego p lanu gospodarczego w  stosunku do gospodarki 
zw iązków  samorządu terytoria lnego, musi na to uzy­
skać zgodę Rady Państwa.

W  oparciu o te wytyczne CUP sporządza p ro je k t na­
rodowego p lanu gospodarczego. Niezależnie od tych  w y ­
tycznych p ro je k t narodowego p lanu gospodarczego m ię­
dzy in n ym i opiera się na opiniach i  postulatach w ojew ó­
dzkich rad narodowych i  p ro jektach  p lanów  odcinko­
wych, obejm ujących gospodarkę państwową i  gospodar­
kę zw iązków  samorządowych.

Od nadzoru technicznego, k tó ry  w  stosunku dq dróg 
wszystkich ka tegorii sprawuje M in is te r K om un ikac ji, 
odróżnić należy nadzór adm in istracyjny. M in is te r K o ­
m un ikac ji sprawuje ten nadzór nad w szystk im i droga­
m i, a w ięc państw ow ym i i  samorządowymi. W  stosun­
ku  jednak do dróg samorządowych nadzór ten jest spra­
w ow any przez M in is tra  K om un ikac ji w  porozum ieniu 
z M in is tram i A d m in is tra c ji Publicznej i  Z iem  Odzy­
skanych. Zasady nadzoru adm in istracyjnego nad dro­
gami samorządowymi ustala w  porozum ieniu z wyżej 
w ym ien ionym i m in is tram i M inister^ K o m un ika c ji za 
zgodą Rady Państwa. f

Należy zwrócić uwagę, że w  m yśl nowo obowiązują­
cej ustaw y p ro je k ty  budow y i  przebudowy dróg pań­
stwowych wym agają zatw ierdzenia M in is tra  K om un i­
kacji. P ro je k ty  budow y i  przebudowy tych  dróg w  gra­
nicach m iast wydzie lonych zatw ierdza M in is te r Kom u­
n ika c ji w  porozum ieniu z M in is trem  Odbudowy. P ro­
je k ty  budow y i  przebudowy dróg pow iatow ych i gm in ­
nych w ym agają zatw ierdzenia wojewody.

Budowa i  u trzym anie  dróg państwowych należy do 
zakresu działania adm in is trac ji państwowej, p rzy czym 
koszty budow y i u trzym ania  tych  dróg pokryw a Skarb 
Państwa.

Budowa i  u trzym anie  dróg pow iatow ych i  gm innych 
należy do zakresu dzia łania w łaściw ych zw iązków  sa­
morządu terytoria lnego.

Budowę i  u trzym anie  dróg pow iatow ych prowadzi 
się z funduszów powiatowego zw iązku samorządowego.

Budowa i  u trzym anie  dróg gm innych przeprowadza­
na jest na koszt gm iny  na podstawie uchw ały  gm innej 
rady  narodowej (m ie jskie j rady  narodowej).

Nadzór na szczeblu I I  instancji, w  zakresie adm in i­
stracyjnego i technicznego zarządu dróg państwowych 
należy do ur?ędu wojewódzkiego; odnośnie zaś dróg po­
w ia tow ych  i  gm innych urząd w ojew ódzki jest w ładzą 
nadzorczą jedynie  w  zakresie nadzoru technicznego.

P rzy w ydzia łach pow iatow ych is tn ie ją  pow iatowe za­
rządy drogowe podległe w  zakresie budow y i  u trzym a­
n ia  dróg państwowych urzędow i wojewódzkiem u —  
a w  zakresie budow y i  u trzym ania  dróg pow iatow ych 
i  gm innych, w ydzia łom  pow iatow ym .
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Do zadań pow iatow ych zarządów drogowych należy:

1) budowa i u trzym anie  dróg państwowych i  pow ia­
tow ych oraz w ykonyw an ie  wszelkich czynności 
adm in istracyjnych, zw iązanych z budową i  u trz y ­
maniem tych  dróg;

2) nadzór nad budową i u trzym aniem  dróg gm innych 
(gospodarkę drogową na szczeblu gm iny  prow a­
dzi sama gm ina pod nadzorem powiatowego za­
rządu drogowego).

W  m yśl ustaw y z dn. 16 czerwca 1948 r. k ie row n ika  
powiatowego zarządu drogowego m ianu je  M in is te r K o ­
m un ikac ji po zasiągnięciu o p in ii P rezydium  w łaściwej 
W ojewódzkiej Rady Narodowej. Ustawa powyższa w y ­
raźnie podkreśla, że k ie row n ik  i  personel b iu ro w y  po­
w iatowego zarządu drogowego oraz personel lin io w y  
dróg państwowych są pracow nikam i państw ow ym i -— 
a w ięc pracow nikam i, k tó rych  stosunek służbowy unor­
mowany jest na podstawie ustaw y o państwowej służ­
bie cyw ilne j.

P racow nicy lin io w i samorządowej służby drogowej 
podlegają przepisom obowiązującym  innych  pracow ni­
ków  danego zw iązku samorządowego, a w ięc są p ra ­
cownikam i samorządowymi. Pod względem służbowym  
pracownicy ci podlegają k ie row n ikow i powiatowego za­
rządu drogowego.

Koszty u trzym ania  b iu ra  powiatowego zarządu dro­
gowego ponosi Skarb Państwa oraz pow ia tow y związek 
samorządowy.

Podział tych  kosztów uzależniony jest od wysokości 
poniesionych w yda tków  na drogi, czy to z budżetu dro­
gowego państwowego czy samorządowego.

Jeżeli m iasto niewydzielone z powiatowego zw iązku 
samorządowego lub  gm ina w ie jska  nie spełnia obo- 
w ip^ków , w yn ika jących  z n in ie jszej ustaw y oraz prze- 
pi._ na je j podstawie wydanych, pow ia tow y związek

samorządowy może na podstawie uchw ały  rady naro­
dowej przejąć na określony czas gospodarkę drogową 
w raz z funduszami.

W  dalszych postanowieniach nowela w yjaśnia, do 
kogo należy budowa i  u trzym anie  dojazdów do stacji, 
budowa skrzyżowań to rów  ko le jow ych  z drogam i pu­
b licznym i, u trzym yw an ie  w iaduk tów  itp .

Wszelkie zamierzenia organów samorządowych w  za­
kresie rea lizac ji tych  postanowień w in n y  mieć na uw a­
dze, że odpowiednia droga, to dalszy k ro k  do rozw oju  
gospodarczego i  postępu ku ltu ra lnego  naszych w si 
i  miasteczek. W  tych  gminach i powiatach, gdzie nie 
ma dobrych dróg, gdzie n ie ma połączenia z ośrod­
kam i przem ysłu i  k u ltu ry , n ie  może być m ow y o dźw ig­
nięciu w zw yż gospodarki chłopskiej.

Po drodze b ite j, wybudowanej dzięki pracy szar- 
w arkow ej, zawiezie się do cukrow n i dwa razy ty le  bu­
raków  lub  do m łyna dwa razy ty le  zboża. D rogi w inn y  
być budowane z, ty m  przeświadczeniem, że ro ln ik  buduje 
je na potrzeby własne, rozum iejąc istotę te j potrzeby.

Z p o lityką  drogową gm iny  wiąże się cały szereg za­
gadnień i  problem ów rozbudowy i przeobrażeń w si —  
a w ięc ośrodki maszynowe, spółdzielnie wytwórcze, wsie 
samopomocowe —  to wszystko sprawy, k tó rych  spraw­
ne funkcjonowanie  łączy się z dobrą drogą lub  porząd­
ną ulicą. S iłam i szarw arku lub  naw et zupełnie bezin­
teresownej pracy mieszkańców danego ośrodka, można 
zdziałać bardzo dużo.

W ykorzystanie szarwarków  do budow y i  u trzym ania  
dróg gm innych nie by ło  dotychczas należycie przepro­
wadzone. R ezu lta ty na ty m  odcinku uzyska się tym  
większe, im  praca będzie lep ie j zorganizowana, p ra w i- 
d łow ie j i  celow iej zużyta. W inno się stworzyć współza­
w odnictw o pracy. Pracę odpowiednio rozplanować 
w  czasie i  powiązać robo ty  w  ten sposób, aby szła spraw­
n ie j, bez opóźnienia.

F  BRANMY

W sprawie zwalczania żebractwa i włóczęgostwa
W  rejestrze różnych prac, jak ie  rady  narodowe za­

m ierzają wykonać, n ie fig u ru je  sprawa zwalczania że­
bractw a i  włóczęgostwa. Sprawa ta  poszła w  niepa­
mięć. N ie p rzyw iązu je  się do n ie j żadnej wagi, a nawet 
się ją  lekceważy i  to do tego stopnia, że lik w id u je  się 
n ieliczne zakłady, służące do w a lk i z żebractwem i  w łó ­
częgostwem, a m ianow icie dom y pracy przym usowej. 
Pozostał ty lk o  jeden dom pracy przym usowej, k tó ry  ja ­
ko zakład poprawczy w  dziedzinie zwalczania żebractwa 
i  włóczęgostwa ma zaspakajać potrzeby całego k ra ju .

N ic dziwnego, że wobec bezczynności rad  narodo­
wych w  dziedzinie zwalczania żebractwa i  włóczęgo­
stwa ta plaga społeczna rozpowszechniła się bardzo. 
Rzuca się to w  oczy przeważnie w  sto licy, w  w iększych 
miastach i  ośrodkach przemysłowych.

Spotykam y w ięc zdolnych do pracy żebraków i  w łó ­
częgów na ulicach miast, k tó rzy  krzyczą „g łodny je ­
stem“ , lecz złorzeczą tym , k tó rzy  im  dają krom kę Chle­
ba lub  bu łkę  zamiast pieniędzy. Spotykam y ich  na dw or­
cach i  w  pociągach, życzących pasażerom „szczęśliwego 
dostania się do domu bez w ypadku “ , gdyż niejeden na

słowo „w ypadek“  sięgnie do kieszeni i  ho jn ie j obda­
rzy  proszącego, myśląc —  że przez „ja łm użnę“  w ypa­
dek ten go ominie. Spotykam y ich jako  g ra jków  w  po­
ciągach i  na u licy , jako osoby nie mogące kup ić b ile tu  
kolejowego, bo ich okradziono, spotykam y ich również 
jako  w dow y i m a tk i obarczone licznym  potomstwem, 
choć n igdy mężów ani dzieci n ie  m ia ły.

Liczba żebraków nie maleje, bo n ik t  ich" n ie ściga, 
n ik t im  nie zabrania upraw ian ia  tego procederu, a do­
chody ich, wolne od wszelkich danin i  świadczeń pu­
blicznych, dzięki naiwności ludzk ie j są wcale pokaźne. 
M ów ią o nędzy, k tó re j n igdy  nie poznali, m ów ią o b ra ­
ku  pracy ci, k tó rzy, choć zdolni do pracy, pracować nie 
chcą. Jest to w ięc element w yb itn ie  aspołeczny, a nadto 
w  w ie lu  wypadkach przestępczy, gdyż z tego to środo­
w iska re k ru tu ją  się złodzieje, zbrodniarze i  in n i prze­
stępcy.

Są też wśród nich zniedołężniali starcy, bez rodziny 
i  bez środków do życia, k tó rzy  nie chcą przebywać 
w  zakładzie opieki nad starcami, gdyż nie o trzym ują  
tam  potrzebnej opieki.
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Szeregi żebraków i  włóczęgów są zasilane jeszcze 
przez élément nap ływ a jący ze wsi. Zna jdu ją  się wśród 
n ich osoby, k tó re  przekazały gospodarstwa rolne dzie­
ciom i m ają zapewnione utrzym anie, lecz chęć zobacze­
n ia  m iast i  chęć pokosztowania innego życia pcha je 
w  szeregi żebraków i  włóczęgów. B yw a ją  wśród nich 
i  ludzie, skrzywdzeni przez krew nych, k tó rzy  pozbaw ili 
ich przypadającej na nich dzia łk i, byw a ją  też i  jednost­
k i bezradne i  bezdzietne a niezdolne do pracy, któ re  
weszły na tę drogę w skutek niemożności zdobycia 
w  in n y  sposób niezbędnych środków do życia.

Do zwalczania żebractwa i  włóczęgostwa służą 
(w m yśl art. 5 Rozp. Prezydenta R zp lite j z dn. 14.X. 
1927 r. o zwalczaniu żebractwa i  włóczęgostwa Dz. U. 
N r. 92 poz. 823) zakłady zapobiegawcze poprawcze, 
a m ianow icie domy pracy dobrowolnej, p rz y tu łk i i  do­
m y pracy przym usowej. Obowiązek zakładania i  u trz y ­
m ywania domów pracy dobrowolnej i  p rzy tu łkó w  (do­
m y opieki nad starcami) ciąży na pow iatow ych zw iąz­
kach samorządowych i  m iastach wydzie lonych, a do­
m ów pracy dobrowolnej i  domów pracy przym usowej — 
na w ojewódzkich związkach samorządowych.

Do domów pracy dobrowolnej p rzy jm u je  się na w ła ­
sne życzenie żebraków i włóczęgów po zw oln ien iu  z do­
mu pracy przymusowej, w ięźn iów  po odbyciu kary, oso­
by o niepełnej zdolności do pracy oraz wszystkie inne 
osoby, nie mogące być w  inne j drodze zatrudnione.

W  p rzytu łkach  umieszcza się przymusowo, na mocy 
decyzji sądu, żebraków i  włóczęgów, niezdolnych do 
pracy i  n ie  posiadających środków utrzym ania, a w  do­
mach pracy przym usowej, również, na mocy decyzji są­
du, tych żebraków i włóczęgów, k tó rzy  są zdolni do p ra ­
cy, a nie posiadają środków  utrzym ania.

Żebraków i  włóczęgów, posiadających wystarczające 
środki u trzym ania, karze się w ięzieniem, a nawet w ię ­
zieniem i grzyw ną łącznie.

Do zatrzym yw ania żebraków i włóczęgów i do prze­
kazywania ich do dyspozycji sądu są obowiązane orga­
na m ilic ji.

Rozporządzenie o zwalczaniu żebractwa i  włóczęgo­
stwa obowiązuje na całym  obszarze Rzeczypospolitej, 
jednak postanowienia dotyczące przymusowego umiesz­
czania żebraków i  włóczęgów w  p rzytu łkach  i  w  do­
mach pracy przym usowej mogą być wykonyw ane na 
terenie poszczególnych w ojew ództw  w  czasie, oznaczo­
nym  rozporządzeniem M in is tra  Pracy i O pieki Społecz-

uej, w ydanym  w  porozum ieniu z M in is trem  Spraw ie­
dliwości i  M in is trem  A d m in is tra c ji Publicznej oraz M i­
nistrem  Z iem  Odzyskanych.

Przymusowe umieszczanie żebraków i  włóczęgów 
w p rzy tu łkach  i  w  domach pracy przym usowej obo­
w iązuje już  na terenie m. st. W arszawy i  w o j. w a r­
szawskiego, w oj. łódzkiego, poznańskiego i  śląsko - dą­
browskiego. Jeśli chcemy przystąpić do planowej akcji 
iwalczania żebractwa i  włóczęgostwa to postanowienia
0 przym usie umieszczania żebraków włóczęgów 
w  p rzytu łkach  i  w  domach pracy przym usowej należy 
wprowadzić na terenie całego k ra ju , gdyż wówczas unie­
m oż liw i się żebrakom i włóczęgom przenoszenie się na 
teren innego województwa, na k tó rym  nie obowiązują 
jeszcze postanowienia o przym usowym  umieszczaniu ich 
we wspomnianych zakładach.

Narzuca się pytanie, czy w  zw iązku z rozpoczęciem 
akc ji zwalczania żebractwa i  włóczęgostwa, połączonej 
z przymusem umieszczania żebraków i  włóczęgów w  za­
kładach, wzrośnie obciążenie zw iązków  samorządowych. 
N iew ą tp liw ie  wzrośnie, bo jeś li się dotychczas n ic  w  te j 
sprawie n ie -ro b iło , to i  w yda tków  zw iązki samorządo­
we nie m ia ły , ale c ierp i w skutek tego gospodarka na­
rodowa, w  k tó re j zdoln i do pracy żebracy i  włóczędzy 
b iorą udzia ł ty lk o  w  charakterze pasożytów. Jednakże 
zbyt w ie lk ich  obciążeń z tego ty tu łu  nie należy się spo­
dziewać, gdyż zdoln i do pracy żebracy i  w łóczędzy za­
przestaną żebrać w  obawie przed umieszczeniem ich 
w  domach pracy przym usowej. Zaprzestaną również 
upraw ian ia  procederu żebractwa i  włóczęgostwa n ie­
zdolni do pracy, a posiadający środki do życia, w  oba­
w ie  przed karą w ięzienia. N iezdolni do pracy i  nie po­
siadający środków do życia żebracy i  włóczędzy będą 
umieszczeni w  p rzytu łkach  na koszt zobowiązanych do 
ich u trzym ania  t. j. k rew nych  lub  gm iny.

Sarno prowadzenie przez zw iązki samorządowe wyżej 
wspomnianych zakładów nie będzie nastręczało poważ­
niejszych trudności, zwłaszcza, że M in is terstw o Pracy
1 O pieki Społecznej udziela- zw iązkom  samorządowym 
dotacyj na cele opieki nad dorosłym i, ponadto zakłady 
te mogą być czynne w  ośrodkach ro lnych, powstałych 
w  w y n ik u  przeprowadzonej re fo rm y ro lne j, a więc 
w  większości w ypadków  będą samowystarczalne. Zor­
ganizowanie jednak domów pracy przym usowej w y ­
maga większych w yda tków  i bez pomocy finansowej 
Państwa się n ie  obejdzie.

ST KAKPlftSKI

Nowe zadania Komisji Kontroli Cen
Funkcjonująca p rzy radach narodowych kom isja kon­

tro l i  cen spełnia z punktu  w idzenia społecznego bar­
dzo doniosłe zadanie. Powołana do życia rozporządze­
niem  Rady Państwa z dn. 18.V L 47 r. w  zw iązku z usta­
wą z dnia 2.V I.47 r. o zwalczaniu drożyzny i  nadm ier­
nych zysków w  obrocie handlowym , Kom isja  ma za za­
danie, sama lub  za pośrednictwem  kon tro le rów  spo­
łecznych współdziałać z organam i pow ołanym i do zw al­
czania drożyzny oraz organizować i  koordynować kon­
tro lę  w  przedmiocie przestrzegania przepisów wyżej 
wspomnianej ustawy. W  tym  celu pozostaje ona w  ści­
słym  kontakcie z m ie jscow ym i organizacjam i społecz­
nym i, z m iejscową kom isją notowań, z m iejscową ko ­
m isją  cennikową i  wreszcie z w łaściwą delegaturą K o ­

m is ji Specjalnej. W  w ypadku stw ierdzenia nadużyć 
przysługuje kom is ji ko n tro li • cen szereg upraw nień 
w  dziedzinie zalecania i  stosowania kar. Składa więc 
kom isja  k o n tro li cen w n iosk i do K o m is ji Specjalnej 
w  przedmiocie ukaran ia  winnego grzywną, obozem pra­
cy, zamknięciem przedsiębiorstwa, pozbawieniem go 
upraw nień handlowych, ogłoszeniem w  prasie i  t. d.

W  w y ją tkow ych  lub  niecierpiących zw łok i w ypad­
kach kom isja ko n tro li cen może na wniosek przedsta­
w icie la  delegatury K o m is ji Specjalnej dokonać zajęcia 
m a ją tku  oskarżonego, zamknąć czasowo przedsiębior­
stwo oraz zarządzić sprzedaż na rachunek oskarżonego 
towarów , ulegających szybkiemu psuciu.

Z tego kró tk iego  zestawienia w idać, że zarówno obo­
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w iązk i ja k  i  upraw nien ia  kom is ji ko n tro li cen są duże. 
Byw a ją  jednak momenty, k iedy zadania kom is ji nabie­
ra ją  znaczenia szczególnego. Do tak ich  należą np. okre­
sy przedświąteczne, k iedy  każdy musi zaopatrzyć się 
w  większą n iż zw yk le  ilość a rty k u łó w  spożywczych, 
norm alnie rzadko przez ogół konsumowanych i  w ystę­
pujących n iek iedy w  ilościach na ogół m niejszych niż 
pozostałe p rodukty. U jaw nia jąca  się w  tak ich  w ypad­
kach nagm innie chęć łatwego i  znacznego zarobku 
wśród przeważającej części św iata kupieckiego musi być 
przez kom isję ostro i  skutecznie zwalczana.

Bardzo pożądana dla św iata pracy dotychczasowa 
działalność kom is ji k o n tro li cen, mająca ponadto w y ­
soką wartość z punktu  w idzenia ogólno - państwowego 
wzrośnie ogromnie w  zw iązku z zamierzonym całko­
w ity m  zniesieniem od 1 stycznia 1949 roku  zaopatrze­
nia kartkowego.

N ie trudno  przewidzieć, że wobec słabego jeszcze do 
te j pory rozw oju  spółdzielczości w  naszym k ra ju  i  n ie ­
dostatecznej rozbudowy odpowiednich państwowych 
punktów  zaopatrujących ludność w  a rty k u ły  pierwszej 
potrzeby, p ryw atna  in ic ja tyw a , w  ch w ili gdy w  prze­
ważnej części na nią spadnie ten obowiązek, z pewno­
ścią będzie chciała w ykorzystać tę okazję dla łatwego 
bogacenia się.

Wobec tego i  działalność kom is ji ko n tro li cen musi 
nabrać innego wyrazu. Muszą być zwiększone je j ka­
dry, doprowadzona do pe rfekc ji organizacja, przyśpie­
szone tempo prac.

Członkowie kom is ji muszą wreszcie zdać sobie spra­
wę z tego, że ich ro la  i  zadanie, do te j pory ogromne, 
teraz nabierają charakteru szczególnego. Służba ich bo­
w iem  od te j ch w ili nabiera cech bezpośredniego dopo­
magania ty m  w szystkim  spośród m ilionów  rzesz pra­
cujących, k tó rzy, gdyby m usieli p łacić spekulanckie 

ceny kupcom, nie b y lib y  w  stanie utrzym ać siebie 
i swych rodzin.

Rady narodowe w in n y  dobierać do prac w  kom isjach 
łudz i wysoko uspołecznionych, k tó rzy  w ykonuiąc po­
wierzone im  zadanie nie k ie row a lib y  się interesem 
„biednego kupca“ , którego nie wypada „k rzyw d z ić “ , lecz 
m ie li b y  przed oczyma interes tych  wszystkich ciężko 
pracujących, w  k tó rych  im ien iu  w ystępu ją  i  do k tó rych  
przecież i  sam członek kom is ji najczęściej się zalicza. 
Wreszcie do zadań rad narodowych należy sprawa odpo­
wiedniego zorganizowania obsługi biurowej dla prac ko­
misji kontroli cen.

Rady narodowe, dołożą odpowiednich w  tym  k ie run ku  
starań, by praca tych  kom isyj stała się bardzie j w y d a j­
ną i  owocną dla społeczeństwa.

Z. doświudlcweń cBziałacwsa ^ e r p w o i i / e g o
JERZY OKTJNIEWiCZ

lusp. Weraz. Woj. B. N.

O wzajemną wymianę spostrzeżeń w pracy 
inspektorów terenowych

Zamieszczona poniżej wypowiedź insp. Jerzego 
Okunlewicza ma —  zgodnie z apelem autora —  roz 

począć stałą wymianę doświadczeń dz'ałaczv 
i funkcjonarluszów terenowych rad narodowych. 
Wypowiedzi będziemy zamieszczali na zasadach 
wolnej trybuny, zastrzegając jedynie redakcji 
prawo odpowiedniego ustosunkowania się do nad­
syłanych uwag i ewentualnego zaopatrywania 
ich wyjaśnieniami' i komentarzami.

Nową rubrykę polecamy uwadze naszych czy­
telników, prosząc o najszerszą współpracę.

A para t inspektorów  p rzy prezydiach w ojewódzkich 
i pow iatow ych rad narodowych nie ma zbyt d ług ie j 
trad yc ji. Praca została rozpoczęta w  terenie z chw ilą  
wejścia w  życie okó ln ika  K ance larii Rady Państwa 
N r 20, k tó ry  w ysunął ramowe zasady pracy tych 
inspektorów.

Warszawska Wojewódzka Rada Narodowa posiada 
2-ch inspektorów. Już k ró tk i; k ilkum iesięczny okres 
działalności p raktyczne j wskazuje na niedociągnięć a, 
w ynika jące  z b raku  jedno lite j metody pracy. Każdy 
z inspektorów  naszego w ojewództwa ma pewną p rak ­
tykę  społeczną lub  urzędniczą. Doświadczenie —  rzecz 
zrozumiała —  w yw ie ra  duży w p ły w  na s ty l pracy.

N ie negując przydatności inspektorów  — urzędników, 
stw ierdzić należy, że w  odniesieniu do inspektorów  rad 
narodowych decydują i  nadal będą decydowały k w a li­
fikac je  społeczne.

Biorąc dla ilu s tra c ji pracę przodujących inspekto­
ró w  w  2 powiatach w o j. warszawskiego, ła tw o zau­

waża się różnice w yn ika jące  z odmiennego nastawienia 
do pracy. Jeden z n>ch jest b y 'ym , bardzo dobrym, in ­
spektorem samorządu gminnego w  tym że powiecie, 
inspektor ów dobrze bada stronę form alną, ale czło­

w ieka, k tó ry  jest najważniejszy, w  swej pracy nie w i­
dzi. W  gminach zdarzają się nadużycia. Na ślad ich 
wpadają same kom isje gminne bez 'in ic ja tyw y  i  udzia’ u 
inspektora. Inspektor ten n>e um ie znaleźć drogi do 
w yrw an ia  się z urzędniczej ru tyn y . I  n ;e znajdzie je j 
bez opieki czynnika spo’ ecznego w  radzie narodowej.

D rug i Inspektor jest nie ty lko  urzędnikiem , ale i spo­
łecznikiem. Jego p rak tyka  w  pracy społecznej daje mu 
ważny a tu t —  w łaściwe podejście do człowieka. Nie 
ograniczaiąc się do śledzenia „za pap ierkam i“ , zdołał 
m imo kró tk iego okresu pracy nawiązać w łaściw y kon­
ta k t z kon tro lą  społeczną w  gminach i  uw o ln ić  cztery 
gminne ra d y  narodowe od elementu obcego, k tó ry  do­
sta ł się do rad i  korzysta jąc ze stanowiska przyczynia ł 

się do wyzysku b iedoty w ie jsk ie j.
Podobnych p rzyk ładów  z  dotychczasowej p ra k ty k i 

inspektorów  terenowych możnaby w ie le  przytoczyć. 
Drogowskazem, k tó ry  , ma służyć inspektorow i w  jego 
pracy, w inna być troska o człowieka.

K ró tk ie  uwagi niniejsze mają na celu zapoczątkowa­
nie dyskusji w okó ł poruszanych zagadnień na łamach 
dw utygodnika  „Rada Narodowa“  ze strony kolegów in ­
spektorów rad terenowych.

Żadna ins tru kc ja  nie jest ani w iecznie n foda , ani 
stale aktualna. Dlatego koniecznym  w arunk iem  po­
praw ienia naszej pracy i  nadążania za życiem po litycz ­

nym  jest wzajemna wym iana spostrzeżeń.
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Z ¿ y c i a  s a m o r z ą d u

PO ŻEG NANIE GEN. ALEK SA N DR A  ZA W A D ZK IEG O  
PRZEZ WOJ. R. N. W  K A TO W IC A C H

W  zw iązku z reorganizacją pracy K o m ite tu  C entra l­
nego P.P.R. gen. A leksander Zawadzki opuścił swe 
dotychczasowe stanowisko w ojew ody śląsko - dąbrow ­
skiego, aby poświęcić się ca łkow icie  pracy p a rty jne j 
w  charakterze członka B iu ra  Politycznego i  Sekreta­
r ia tu  KC  PPR.

W ojewódzka Rada Narodowa w  Katow icach żegnała 
ustępującego wojewodę na nadzwyczajnym  posiedze­

n iu, k tó re  odbyło się w  sali F ilh a rm on ii K a tow ick ie j 
w  dn iu  30 października r. b.

Przewodniczący W ojewódzkie j Rady Narodowrej po­
seł Tkocz przypom nia ł pierwsze inauguracyjne posie­
dzenie te j Rady 8 m aja 1945 r. k tó re  o tw orzy ł gen. Za­
w adzki słowam i: „O tw ie ram  inauguracyjne posiedzenie 
W ojewódzkiej Rady Narodowej w  ch w ili h istorycznej 
dla naszego narodu i  dla narodów całej Europy“ .

Przez 3 la ta  gospodarzem w ojewództwa b y ł W oje­
woda Zawadzki. W  najcięższych powojennych w arun ­
kach rozw iązyw ał zagadnienia polityczne, gospodarcze 
i  ku ltu ra lne . Przewodniczący W ojewódzkiej Rady Na­
rodowej podkreśla to dob itn ie  w  swej pożegnalnej mo­
wie. C ytu jem y poniżej w y ją tk i te j m owy:

„Zas ług i Twoje, Wojewodo, są olbrzym ie. I  pom i­
mo, że m iałeś do rozw iązania zagadnienia w ie lk ie j wa­
gi, nie zapomniałeś o na pozór b łahych sprawach, nie 
zapomniałeś o pomocy dla szkół, o m ieszkaniach dla 
robotn ików , w ykryw a łe ś  wszystkie p u n k ty  zapalne 
i  bolączki naszego województwa. I  jeże li spojrzeć na 
w y n ik i pracy w  ciągu tych  b lisko  4 la t, na to wszyst­
ko co zostało zrobione i  odbudowane, to wszędzie tam  
pozostały n ie w ą tp liw ie  ślady Tw o je j ręki.

...Z jego w łasnej in ic ja ty w y  i  p rzy  jego dużej po­
mocy odbudowaliśm y przem ysł w ęg low y i  hutniczy. 

Pow stały masy domów dziecka, k tó re  znalazły opiekę 
w ładz państwowych, dzieci, k tó re  podczas w o jn y  stra­
c iły  rodziców, te s iero ty znalazły w łaściwe miejsce 
w  domach dziecka i  p rzy czynnym  udziale W ojewody 
Zawadzkiego zostały zorganizowane RTPD i  ChTPD.

Najważniejszą sprawą, k tó rą  za ła tw ił ob. Wojewoda 
na terenie naszego województwa, to są dw ie wyższe 
uczelnie: Po litechnika i  Akadem ia Lekarska. N ie  by ło  
n igdy na naszym terenie wyższej uczelni i  n ie  mogło 
być, bo sanacyjne w ładze przedwojenne nie p rzyw ią ­
zyw a ły  w agi do elementu robotniczego w  tym  w o je ­
wództw ie. I  dopiero w tedy, k iedy  W ojewodą został gór­
n ik , człow iek o dużym doświadczeniu i  zrozumieniu, 
tu ta j, w  tym  arsenale k lasy robotniczej, została stwo­
rzona wyższa uczelnia. To ma do zawdzięczenia nasza 
ludność i  klasa robotnicza w łaśnie naszemu W ojewo­
dzie, k tó ry  n iestety musi od nas odejść. O dw ołu ją  go 
władze na wyższe stanowisko. Bo tu ta j ty le  zrob ił, że 
rzuc ił się w  oczy w ładzom  centra lnym , w ięc z żało­
ścią, ale m usim y się z ty m  pogodzić.

Równie ważną drugą sprawą, k tó re j stworzenie ma­
m y do zawdzięczenia ob. W ojewodzie Zawadzkiemu, to 
jest Fundusz Odbudowy Szkół, k tó ry  z jego in ic ja ty w y  
został zorganizowany. I  tu  już b ra k  słów uznania. 
W y w iecie na jlep ie j, w y  z terenu, ile  szkół zostało od­
rem ontowanych w  te j akc ji, ile  szkół zostało now ow y-

budowanych. N igdy przed w ojną  nie by ło  tak ie j ilo ­
ści szkół i  n igdy  n ie  znalazł się ta k i wojewoda, k tó ­
ry b y  postaw ił szkolnictwo, zwłaszcza szkoln ictwo po­
wszechne dla dzieci robotniczych, na ta k im  poziomie. 
I  to jest o lbrzym ia  zasługa Generała Zawadzkiego.

Żegnamy Cię jako  gospodarza, jako  zasłużonego oby­
w atela tutejszego województwa, jako  człowieka, p o li­
tyka , syna klasy robotniczej, którego powołano do 
spełnienia zadań we w ładzach centralnych, k tó ry  bę­
dzie rea lizow ał te zadania, jak ie  n akreś lił Generalny 
Sekretarz Polskie j P a r t ii Robotniczej Prezydent Bole­
sław B ie ru t w  ostatnim  swoim  orędziu“ .

W  SPRAW IE ZA B EZPIEC ZA N IA  PRZED DEW ASTA­
CJĄ ZA B YTK Ó W  K U LT U R Y  NARODOWEJ.

W  okresie zniszczeń powojennych na porządku dzien­
nym  znajdu ją  się fa k ty  dewastacji zabytków  naszej k u l­
tu ry  narodowej oraz bierność n iektó rych  organów po­
wołanych do czuwania nad stanem tych  zabytków.

Na pochwałę zasługuje działalność ko m is ji ko n tro li 
społecznej p rzy  W ojewódzkie j Radzie Narodowej 
w  K rakow ie, k tó ra  w raz z przedstaw icie lam i W ydzia łu  
K u ltu ry  i  Sztuki p rzy  W ojew ódzkim  Urzędzie w  K ra ­
kowie, dokonała k o n tro li stanu u trzym ania  zabytkowego 
zamku i parku  w  Suchej.

K on tro la  u jaw n iła , że zniszczenia, ja k im  zamek i park 
u leg ły  w skutek działań wojennych, nie zostały usunię­
te przez D yrekcję  Lasów Państwowych mającej w  ad­
m in is trac ji wspomniany obiekt, co powodowało dalszą 
jego dewastację.

A k tyw n e  wystąpienie kom is ji ko n tro li społecznej 
u jaw n iło  b rak  dostatecznego nadzoru w  adm in is trac ji 
zabytkam i naszej k u ltu ry  narodowej i  w  porę zasygna­
lizow ało  w łaściw ym  władzom  karygodne niedbalstwo, 
k tó re  mogło spowodować zupełną dewastację zamku 
w  Suchej, a co za ty m  idzie u tra tę  zabytku h isto­
rycznego.

Z całą bezwzględnością należy potępić opieszałość 
powodującą ubytek w  naszym dorobku k u ltu ry  naro­
dowej.

M. R. N. W  ZABRZU W YJA ŚNIA

W  zw iązku z nota tką umieszczoną w  „Radzie Narodo­
w e j“  n r. 20, (134) Rok V  s tr 13, z dnia 15.10.1948 r. 
„B łędne M etody Pracy K om te ji K o n tro li Społecznej 

w  Zabrzu“ , Prezydium  M RN w yjaśn iło , że kom isja 
k o n tro li społecznej w  Zabrzu, zgodnie z okóln ikiem  
K ance larii Rady Państwa n r 22, z dńia 17. 3. 1948 r. 
w  dn iu  1.6.1948 r. przeprowadziła kon tro lę  inw e n ta ry ­
zacji za rok 1947 na Kop. „L u d w ik “ . K o n tro la  ta by ła  
ściśle związana ze sprawam i adm in is tracy jnym i. P ro­
tokó ł z przeprowadzonej k o n tro li, zgodnie z poleceń em 
zaw artym  w  wyżej cytow anym  okóln iku, został prze­
słany G łównem u Inspektorow i p rz y  C entra lnym  Za­
rządzie Przemysłu Węglowego w  Katowicach. Kontro la  
Kop. „L u d w ik “  odnośnie bezpieczeństwa, w arunków  
pracy, oszczędności i  zapobiegliwości, jest zaplano­
wana na IV  k w a rta ł br.
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O CZYSZCZANIE RAD G M IN N YC H  
W  POW. AUGUSTOW SKIM.

Z in ic ja ty w y  Pow iatow ej Rady Narodowej w  A ugu­
stowie została podjęta akcja oczyszczania składu gm in ­
nych rad  narodowych z elementów spekulacyjnych 
i  bogaczy w iejskich.

W  ty m  okres.e członkow ie P rezydium  P. R. N. b y li 
obecni na wszystkich posiedzeniach rad  terenowych, 
gdzie wskazali na szkodliwą działalność niektórych, 
członków rad, a nawet członków p rezyd iów  tychże 
rad. W  w y n ik u  tej akc ji zostało w ykluczonych z rad 
terenowych 63 członków (33%) bogaczy1 w ie jsk ich  lub  
ich popleczników.

Na miejsce usun ię tych wprowadzono przez p a r te  
polityczne, Zw. Sam. Chłopskiej i  inne organizacje 
społeczne, nowych członków: ja k  robotn ików  ro lnych  
oraz biednych i  średnioro lnych chłopów. D ają oni 
gwarancję, że będą stać na straży interesów b iedoty 
w ie jsk ie j i  dop ilnu ją  spraw iedliwego opodatkowania 
bogaczy, k tó rzy  dotychczas, zasiadając w  radach, cały 
ciężar przerzucali na biednych 6 średnioro lnych ch ło­
pów, natom iast siebie ochran ia li przez ukryw an ie  g run­
tów, ich f ik c y jn y  podział lub  powodowali umarzanie dla 
siebie podatków  i  w p ła t na F.O.R.

AKCJA B IB LIO TEC ZN A  I  W A L K A  Z A N ALFA B E­
TYZM E M  W  WOJ. ŁÓ D ZK IM .

Za sumę 6 m ilionów  z ło tych  zaprelim inowaną w  bud­
żecie dodatkowym  W oj. Zw iązku Samorządowego zaku­
piono dla gm in 50 zestawów bib lio tecznych po 300 ks ią ­
żek (324 tom y). Ponadto organizuje się 2 ku rsy  dla 
b ib lio tekarzy.

Na w alkę  z analfabetyzmem zaprelim inowano w  bud­
żecie dodatkow ym  W oj. Zw iązku  Samorządowego 3,5 
m iliona złotych. K re d y t ten będzie w ykorzystany, je - 
sienią i  zimą r. b.

ŁÓ D ZKA  W OJEW ÓDZKA RADA NARODOW A  
BADA SKŁAD SPOŁECZNY P. R. N.

Przewodniczący W ojewódzkiej Rady1 Narodowej i  n ie­
k tó rzy  członkowie P rezydium  w  ciągu ostatnich tygodn i 
w yjeżdża li w  teren, celem zbadania składu społecznego 
pow iatow ych rad narodowych. Wprowadzono szereg 
zm ian w  składzie osobowym pow iatow ych rad naro­
dowych.

R O ZW IĄ ZA N IE
BYDGOSKIEGO W Y D ZIA Ł U  POW IATOW EGO.

Źle się działo w  Bydgoskim  W ydziale Pow iatow ym  
w  zakresie sprawy podstawowej w ag i państwowej, ja ­
ką jest podatek gruntow y.

Jak w ykaza ły  dochodzenia przeprowadzone przez 
Prezydium  W ojewódzkiej Rady Narodowej w  Toru ­
n iu  „techn ika  pracy“  W ydzia łu  Powiatowego była  n ie ­
zbyt „ró w n a “ .

W ydzia ł Pow ia tow y p rzy przyznawaniu u lg  stosował 
dw ie m iary, ale n ie  takie, by z u lg  ko rzys ta li m ało­
ro ln i chłopi, a w  żadnym w ypadku chłop bogaty, ale 
w łaśnie odwrotnie. U lg i b y ły  stosowane bardzo lib e ra l­
n ie  w  odniesieniu do bogaczy, zwłaszcza o ile  należeli 
oni nadto do W ydzia łu  Powiatowego. Ob. Cukras Ed­
w ard  z Kruszyna, członek W ydzia łu  Powiatowego, 
uży tku jący  gospodarstwo poniem ieckie 65 ha (w  tym  
12 ha w łasnej ziemi) o trzym a ł decyzją W ydzia łu  Po­
w iatowego 50 proc. u lg i w  podatku g run tow ym  na 
ro k  1948.

Ob. S ila rek W alerian, gm. Bydgoszcz Wieś, w łaściciel 
80 ha o trzym ał 25% u lg i, choć... Zarząd G m inny w nosił 
o oddalenie jego wniosku.

Ob. Gordon Helena, gospodarstwo 70 ha, otrzym ała 
25 proc. u lg i na mocy decyzji W ydzia łu  Powiatowego.

Ob. W o jtynow sk i P io tr, gm. W ite lno, m ający gospo­
darstwo 45 ha, 2 konie, 2 krow y, 4 świnie, mocą de­
cyz ji W ydzia łu  Powiatowego uzyskał 50 proc. u lg i.

Tych, rażących p rzyk ładów  bezceremonialnego łam a­
nia ustaw Polski Ludow ej z krzyw dą dla Skarbu Pań­
stwa i  dla w ie lk ie j rzeszy chłopów m ałoro lnych moż- 
naby przytoczyć w ięcej w  działalności W ydzia łu  Po­
w iatowego Bydgoskiego.

Tym  p rak tykom  położyła kres Pomorska W ojewódz­
ka Rada Narodowa, k tó ra  korzysta jąc z upraw nień 
art. 35 § 1 dekretu  z 23.X I. 1944 r. o organizacji i  za­
kresie działania samorządu terytoria lnego, rozwiązała 
Bydgoski W ydzia ł Pow iatowy.

W  uzasadnieniu uchw ały W ojewódzka Rada Narodo­
wa słusznie podaje, iż działalność Bydgoskiego W y­

dzia łu  Powiatowego jest sprzeczna z zasadniczą lin ią  
p o lity k i Rządu, wskazuje na faw oryzow anie k a p ita li­
stów  w ie jsk ich .

Uchwała powyższa stw ierdza także, iż skład W ydzia­
łu  Powiatowego nie odzwierciadla rzeczywistego u k ła ­
du społecznego.

P r z e a i ą c f  p r a / g  s o m o f z i ? r f O M / e /
Październ ikowy1 (10) num er „SAMORZĄDOW CA“ 

poświęcony1 jest zagadnieniu pogłębienia p rzy jaźn i po l­
sko - radzieckiej, a niezależnie od tego przynosi szereg 
prac dotyczących zagadnień samorządowych.

Na treść num eru składają się m. in . następujące 
prace: „B liże j i  konkre tn ie j w nikać w  codzienne trosk i 
robotn ika “  „Zw iązek Radziecki —  nasz sąsiad i  so­
juszn ik“ , „W ystaw a Ziem  Odzyskanych“ , „A nd rze j 
Żdanow“ .

Część ogólna num eru —  to przegląd ustawodawstwa, 
przegląd k u ltu ra ln o  - ośw iatowy, porady i  odpowie­
dzi, wczasy w  B u łg a rii i  Czechosłowacji i  sport.

S ie rpniow y (8) num er „G A ZETY A D M IN IS TR A C JI“
podaje szereg prac dotyczących zagadnień prawa adm i­
nistracyjnego.

Z na jdu jem y w  n im  a rty k u ł p ro f. d r Stefana Rozma-

ryna  o pracach K on fe renc ji M iędzynarodowego In s ty ­
tu tu  Nauk A dm in is tracy jnych  w  Kopenhadze, dr Jerze­
go Starościaka „Z  zagadnień uspołecznienia adm in i­
s tra c ji“  oraz p ro f. d r  W ładysława Namysłowskiego 
„Obrazowe zarządzenia w  p raw ie  a dm in is tracy jnym “ .

N um er zawiera ponadto prace: „U norm ow anie w y ­
sokości czynszów m ieszkaniowych —  d r M ariana Bu- 
szyńskiego „C harak te r p raw ny norm y wywłaszczenio­
w ej w  dekrecie o p lanow ym  zagospodarowaniu prze­
strzennym  k ra ju “  —  d r Stanisława Pawłowicza, „O  za­
kresie dzia łania k o n tro li w ew nętrzne j“  —  inż. K azim ie­
rza Sawickiego, „M e to d y  szkolenia p racow n ików “  — 
Jana Kościółka oraz „U w a g i o szkoleniu p racow ników  
b iu r  ew idencji ludności“  —  Tadeusza Kosmali.

Num er uzupełnia przegląd ustawodawstwa, czasopism, 
opinie i  porady prawne oraz kron ika . T. H.
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Poima t § Ę j /  p r a w n c s  pod red. dr Jerzego Starościałta

Wydział Powiatowy w Węgrowie prosi o wyjaśnie­
nie wątpliwości w  związku z poradą prawną udzieloną 
zarządowi gminy w Ligowie w przedmiocie stosowania 
ulg przy opłacaniu podatku gruntowego na mocy art.
12 ust. 2 dekretu o podatkach komunalnych a wydru­
kowaną w  numerze 19 dwutygodnika „Rada Narodo­
wa“ z dnia 1.X.1943 r. Zarząd gminy w Ligowie prosił 
o odpowiedź na następujące pytanie: czy w  wypadku 
zniżenia ponad 20% ogólnej sumy wymiaru podatku 
gruntowego na mocy art. 12. ust. 2 dekretu z dnia 20 I I I  
1946 r. o podatkach komunalnych (Dz. U. Nr. 40/47 
poz. 19S) podlega zatwierdzeniu władzy nadzorczej 

cały odsetek przyznanej ulgi czy też ta je j część, któ­
ra wychodzi poza zasadniczą normę 20%?

Jak w idać z powyższego pytan ia  ograniczało się ono 
tylko do stosowania ulg w wydatkach, przewidzianych 
w art. 12 ust. 2. dekretu  o podatkach kom unalnych 
nie zaś do wypadków , przew idzianych w  tymże arty­
ku le  w  ustępie 4.

Z zestawienia przepisów art. 12 ust. 2 i  art. 12 ust. 4 
w yn ika , iż p ierw szy z n ich tra k tu je  o zmniejszeniu po­
datku  gruntowego przed jego wymiarem, drug i prze­
pis, natom iast przew idu je  zmniejszenie podatku g run ­
towego po jego wymiarze.

Pytanie Zarządu Gminy w Ligowie wyraźnie ogra­
niczało się do wypadków zmniejszenia podatku grunto­
wego przed jego wymiarem i  dlatego też porada p raw ­
na w ydrukow ana w  N r. 19 „R ady N arodowej“  z dnia 
1.X.48 r. w  odpowiedzi na powyższe pytan ie  odnosi się 
ty lk o  do w ypadków  przew idzianych w  powołanym  prze­
pisie art. 12 ust. 2 t j.  do stosowania ulg przed w ym ia ­
rem podatku i  nie porusza wypadków przewidzianych 
w art. 12 ust. 4 gdyż nie były one objęte zapytaniem.

Brzm ienie art. 12 ust. 4 nie budzi żadnych w ą tp li­
wości, gdyż w yraźn ie  stanowi, że zmniejszenie podatku 
gruntowego może nastąpić nie ty lk o  przed w ym iarem  
ale również po wymiarze podatku, pod warunkiem  
uzyskania zgody władz odwoławczych.

Nieporozum ienie w yn ika  stąd, iż W ydzia ł Pow ia tow y 
w W ęgrowie błędnie tw ie rdz i, iż stosowanie ulg, w  po­
datku g run tow ym  po jego wymiarze może nastąpić 
na podstawie art. 12 ust. 1 i  2, podczas gdy w  m yśl 
dekretu, zmniejszenie podatku gruntowego po jego w y­
miarze może nastąpić wyłącznie na podstawie art. 12 
ust. 4 dekretu o podatkach komunalnych.

P. Scgalewicz

Prezydium Powiatowej Rady Narodowej w Wol­
sztynie zapytuje, czy wybór nauczyciela publicznej 
szkoły powszechnej do Prezydium Gminnej Rady 
Narodowej wymaga uprzednio uzyskania zgody od 
Prezydium Powiatowej Rady Narodowej w myśl art.
13 par. 1. ustawy z dnia 11 września 1944 r. o orga­
nizacji i zakresie działania rad narodowych.

Odpowiedź:
W ybór nauczyciela pub liczne j szkoły powszechnej 

na członka p rezyd ium  la d y  narodowej n ie wymaga 
uprzednie j zgody prezyd ium  rady narodowej w yż ­
szego stopnia.

Uzasadnienie:

A r ty k u ł 35 ustaw y z dnia 11 września 1944 r.
0 organizacji i  zakresie działania rad narodow ych od­
nośnie szkoln ictwa, dotyczy ty lk o  osób tak ich  ja k  
np. inspekto r szkolny, ku ra to r, w izy ta to r. In tenc ją  
tego przepisu by ło  w ye lim inow an ie  w p ływ ó w  osób 
zatrudn ionych w  adm in is trac ji państwowej na 
czynności rad narodowych. Nauczycie li, ze względu 
na charakter ich pracy, n ie  możemy zaliczyć do p ra ­
cow ników  adm in is trac ji podpadających pod przepis 
art. 13 par. 1 ustaw y z 11 września 1944 r. o organ i­
zacji i  zakresie działania rad narodowych.

m gr. T. H a ttc w s k i

Zarząd Miejski w  Ślesinie zapytuje:

Czy w  związku z przepisami dekretu z dnia 28. V II. 
1948 r. o najmie lokali (Dz. U. R. P. N r 36 poz. 219) lo­
kale użytkowe, znajdujące się w  nieruchomościach mie­
szkalnych (w budynku znajdują się lokale mieszkalne
1 użytkowe), będących pod zarządem Zarządu Miejskie­
go, podlegają obciążeniom wpłatami na Fundusz Go po­
darki Mieszkaniowej, jeżeli z art. 17 wspomnianego de­
kretu wynika, że dla zarządu nieruchomości mieszkal­
nych, stanowiących własność związków samorządu te­
rytorialnego lub przekazanych mu w  zarząd, z reguły 
tworzy się przedsiębiorstwa samorządowe o własnych 
budżetach, ustalonych w myśl odrębnych przepisów.

Odpowiedź:

Loka le  użytkowe, znajdujące się w  nieruchomościach, 
będących pod zarządem Zarządu M iejskiego, podlegają 
w p ła tom  na rzecz Funduszu Gospodarki M ieszkaniowej.

Uzasadnienie:

Przewidziane w  art. 17 dekretu o na jm ie  lo ka li (Dz. 
U.R.P. N r 36 p. 259) utworzenie przedsiębiorstw  samo­
rządowych dla zarządu nieruchomości, stanowiących 
własność zw iązków  samorządu terytoria lnego, ma na 
celu ujednolicenie usprawnienia adm in is trac ji tego ro ­
dzaju nieruchomościami.

Przepis ten natom iast n ie  ma w p ływ u  na wysokość 
komornego pobieranego od lo k a li m ieszkalnych lub  
użytkow ych, znajdujących się w  nieruchomościach sa­
morządowych, ja k  też na wysokość w p ła t na rzecz Fun­
duszu Gospodarki M ieszkaniowej.

Odrębność bowiem przepisów, o k tó rych  wspomina cy­
tow any art. 17, dotyczy spraw y ustalania budżetów, 
w ym ienionych wyżej przedsiębiorstw  samorządowych.

Dla wyczerpania zagadnienia nadm ienia się, że spra­
wę zwolnień od w p ła t loka li, użytkow ych na rzecz F un ­
duszu Gospodarki M ieszkaniowej . obszerniej . norm uje 
§ 6 Rozporządzenia Rady M in is trów  z dnia 29. IX . 1948. 
(Dz. U.R.P. N r 49 poz. 374).

Przepis ten w  szczególności przew idu je  zwolnienie 
od w p ła t na rzecz Funduszu Gospodarki M ieszkaniowej 
przedsiębiorstw  i  in s ty tucy j samorządowych, bądź znaj­
dujących się pod zarządem samorządowym.

J. B. ŻakiewLcz
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wimfoitio/ci u r z ę d o w e

DO
PREZYDIÓW W OJEW ÓDZKICH RAD NARODO­

WYCH I  M IEJSKICH RAD NARODOWYCH  
(ZAINTERESOWANYCH)

W sprawie polepszenia komunalnych warunków 
bytu klasy robotniczej

Z a in ic jo w a n a  przez Radę P aństw a  i  p row adzona  
przez m ie js k ie  i  w o je w ó d zk ie  ra d y  narodow e  akc ja  
polepszenia ko m u n a ln y c h  w a ru n k ó w  b y tu  k la s y  ro ­
bo tn icze j, opa rta  na o tw a r ty m  przez Radę P aństw a  
d w u m ilia rd o w y m  k re d y c ie  d o ta c y jn y m , dać może 
zam ierzone w y n ik i  ty lk o  w te d y , gdy re a liza c ja  te j 
a k c ji odpow iadać będzie w  p e łn i celom , w a ru n k o m  
c-raz in te n c ji,  z a w a rty m  w  u chw a le  R ady P aństw a 
z dn ia  15 w rześn ia  1948 r., a ro z w in ię ty m  w  p ism ach 
o kó ln ych  K a n c e la r ii R ady P aństw a  z dn ia : 20 w rześ­
n ia  rb . L . V I I I /6 3 0 /4 8 , 25 w rześn ia  rb . L . XI,3o0y'4cS 
i 4 p aźd z ie rn ika  194 8r. L . V III/7 5 4 i4 8 .

S zybk ie  tem po, ja k ie  nadane m us ia ło  b yć  robo ­
to m  p o d e jm o w a n ym  w  te re n ie  na podstaw ie  w spo­
m n ian e j u c h w a ły  R ady Pańswa, w y k lu c z a ło  moznosc 
w szechstronne j oceny odgórn ie  przez K a n ce la rię  R a­
dy P aństw a  ce low ości i  rea lnośc i robó t, p ro je k to w a ­
n ych  przez poszczególne m iasta  i  d la tego tez pow o­
łane zosta ły  m ie js k ie  i  w o je w ó d zk ie  k o m is je  nad ­
zw ycza jne , k tó re  czuwać m a ją  nad  ce low ością i  ra ­
c jona lnośc ią  ty c h  rob ó t. Z  p rzy to czon ych  w y ż e j za­
rządzeń jasno w y n ik a  i  k o m is je  n adzw ycza jne  po­
w in n y  to  sobie uśw iadom ić , że odpow iad a ją  one ?a 
na leżyte  i  zgodne z uchw a łą  R ady P aństw a  zuzycie 
sk ie ro w a n ych  na ic h  te re n  fu nd uszó w  z tego k re ­

d y tu .
P rzeprow adzone  w  o s ta tn ich  d n iach  doraźne in ­

spekcje  rob ó t, p od e jm ow an ych  w  ram ach  om a w ia ­
ne j a k c ji p rzez n ie k tó re  m iasta , w y k a z a ły , ze ko m is je  
nadzw ycza jne  n ie  zawsze s to ją  na w ysokośc i zada­
n ia, gdyż dopuszczają do pode jm ow an ia  robó t, w  za­
sadzie może po trzebnych , a n a w e t p iln y c h , ale n ie  
m ieszczących się w  ram ach  n in ie js z e j a k c ji. O dnosi, 
się w rażen ie , że ko m is je  te  w ychodzą  z założenia, iż  
sum y, p rzyznane  w  ram ach  k re d y tu  d w u m ilia rd o -  
wego odnośnym  te re no m  na podstaw ie  niezawsze 
g ru n to w n ie  p rze m yś la nych  w n io skó w , m uszą b yć  na 
ty c h  te renach  zuży te  n a w e t w ówczas gdy  się okaże, 
że n ie k tó re  ro b o ty  ob ję te  w n io s k a m i n ie  m ogą być 
obecnie zrea lizow ane  i  d la tego dopuszczają do p rze ­
znaczenia zb yw a jących  sum  na cele, k tó re  a kc ją  Ra­
dy P aństw a  n ie  są objęte.

S tanow isko  powyższe je s t bezw zg lędn ie  b łędne, 
a p ra k ty k a  ta ka  n iedopuszczalna.

K o m is je  n adzw ycza jne  p o w in n y  szczegółowo us ta ­
lić , ja k ie  spośród p ro je k to w a n y c h  ro b ó t w  ram ach  
u c h w a ły  R ady P aństw a  —  p rz y  u w zg lę d n ie n iu  cha­
ra k te ru  ty c h  ro b ó t oraz s to jących  do d ysp o zyc ji ś rod­
k ó w  te chn icznych  —- m ogą b yć  p od ję te  i  zakończo­
ne w  r. 1948 oraz —  ja k ie  sum y po trzebne  są na w y ­
konan ie  ty c h  robó t. Je ś li suma kosz tów  ty c h  ro ­
bó t —  po o d licze n iu  od n ie j ew. ś rod ków  w łasn ych

oraz po je j re d u k c ji w  raz ie  ew. w sp ó łu d z ia łu  za in te ­
resow anej ludnośc i w  w y k o n a n iu  ro b ó t —  okaże się 
m n ie jszą  od su m y p rzyzn a n e j d o ta c ji, na leży  za is tn ia ­
łą  różn icę  pos taw ić  n ie zw ło czn ie  do d yspo zyc ji K a n ­
c e la r ii R ady P aństw a, a K a n c e la r ia  R ady P aństw a 
spow odu je  sk ie ro w a n ie  odnośnych sum  na in n e  te ­
reny , k tó re  —  ze w zg lę d u  na w ycze rpa n ie  k re d y tu  
d w u m ilia rd o w e g o  —  n ie  m o g ły  ju ż  b yć  a kc ją  n i ­
n ie jszą  ob ję te , a k tó re  m a ją  do zaspoko jen ia  p o trze ­
by, m ieszczące się b ezw ą tp ien ia  w  ram ach  u c h w a ły  
R ady P aństw a  i  będą m o g ły  b yć  w yko n a n e  jeszcze 
p rzed  końcem  bież. roku .

K a n ce la ria  R ady P aństw a  podkreś la , co ju ż  zaz­
naczy ła  w  p iśm ie  sw ym  z d n ia  4 p aźd z ie rn ika  r . b. 
L . V III/7 5 4 /4 8 , że w in n i n iece low ego i  n ie ra c jo n a l­
nego zużycia  k re d y tó w  z a k c ji n in ie js z e j pociągan i 
będą do su ro w e j odpow iedz ia lnośc i.

O K Ó LN IK  N r 68

w sprawie funkcjonowania Wojewódzkich Komisyj 
Planowania.

Celem w ykonania  ciążących na w ojewódzkich radach 
narodowych zadań w  zakresie p lanowania gospodarki 
publicznej powołane zostały —  w  m yśl okó ln ika  K an­
ce la rii Rady Państwa z dn. 3 lipca 1948 r. N r 48 — 
wojewódzkie kom isje planowania. Kom isje  te pomyśla­
ne zostały jako organ pomocniczy Wbj.R.N. przygoto­
w ujący do uchwalenia przez W oj. R. N. w n iosk i w  za­
kresie planowania. Kancelaria  Rady Państwa p rzyw ią ­
zuje do należytego funkcjonow ania  tych  kom isyj dużą 
wagę, dlatego też w  w ym ien ionym  wyżej okó ln iku  za­
strzegła, że w  skład kom isyj pow inn i być pow ołani n a j­
w y b itn ie js i działacze, znający w a ru n k i i  potrzeby 
terenu.

P rak tyka  jednak wykazała, że nie wszystkie w oje­
wódzkie kom isje planowania stanęły na wysokości za­
dania i  że członkowie n iektó rych  kom isyj lekceważą 
sobie obowiązki, w yn ika jące  z przynależności do kom i­
syj. W ed łu g . in fo rm acy j, dostarczonych K ance la rii Ra­
dy Państwa przez C entra lny Urząd Planowania, fre k ­
wencja członków w  kom isjach p lanowania w  okresie 
układania Państwowego P lanu Inwestycyjnego i  Naro­
dowego P lanu Gospodarczego na r. 1949 najgorzej przed­
staw iała się w  województwach: poznańskim, warszaw­
skim  i  śląsko-dąbrowskim. Członkowie kom isyj w  tych 
województwach z regu ły  absentowali się pod wszel­
k im i pozorami tak, że na szereg ważnych zebrań ko­
m isy j ja w il i  się jedyn ie  —  przewodniczący kom is ji 
i  D y re k to r B iu ra  Reg. C.U.P. jako sekretarz z urzędu. 
Rzecz jasna, że prace kom isyj p lanowania w  tych  wa­
runkach nie m ogły się rozw ijać  norm aln ie  i kom isje 
w  układaniu  planu inwestycyjnego i  gospodarczego na 
r. 1949 nie odegrały te j ro li, do ja k ie j b y ły  powołane.

Celem uzyskania m ate ria łu  dla zorientowania się 
w  dotychczasowych pracach w ojewódzkich kom isyj 
planowania, Kancelaria  Rady Państwa prosi prezydia 
w ojewódzkich rad ' narodowych o nadesłanie K ance larii 
w  te rm in ie  do dnia 25 listopada r. b. odpisów pro to­
kó łów  wszystkich posiedzeń kom isyj planowania, odby­
tych  od daty otrzym ania wspomnianego na wstępie 
okó ln ika  N r. 48.
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Przegliyil ustaujotiuujstujai
W  okresie  spraw ozdaw czym  od d n ia  19 X . do d n ia  

10.X I . 1948 r. zosta ły  w ydane numery 50 i 51 Dziennika 
Ustaw.

Pierwszy z nich z dnia 30 października 1948 r. zawiera! 
następujące dekrety:

Pod poz, 381 — dekret z dnia 25 października 1948 r. 
o zmianie ustawy z dnia 17 lutego 1922 r. o państwowej 
służbie cywilnej.

D e kre t ten  znosi nazwę fun kc jo n a riu sza  państwowego 
oraz podz ia ły  za tru d n io n ych  w  c y w iln e j s łużb ie  państw ow e j 
na u rzę d n ikó w  i  n iższych fu inkc jonariuszów  oraz na ka te ­
gorie . Zosta je  na tom ias t w prow adzona nazwa d la  z a tru d ­
n ionych  p ra c o w n ik ó w  państw ow ych , podzie lonych na g ru ­
py: 1) p ra c o w n ik ó w  służb specja lnych, 2) p ra co w n ikó w  
służby ogólnej Zosta je  usta lona zasada, że m ia no w an ie  p ra ­
c o w n ikó w  na leży do w ła ś c iw e j w ładzy  naczelnej, m a ona 
jednak  p raw o  przekazan ia  tego u p ra w n ie n ia  k ie ro w n ik o m  
w ładz i  urzędów  sobie pod leg łych. D e kre t ten w prow adza 
przep isy  o ochron ie k o b ie t —  pracow n ic  pańs tw ow ych  w  
okresie ci.ąży, zgodnie z powszechnie obow iązu ją cym i prze­
p isam i. W reszcie zapew nia  zw iązkom  zaw odow ym  w sp ó ł­
udz ia ł w  spraw ach p racow niczych ,

Pod pcz. 382 —  dekret z dnia 25 października 1948 r. 
o zmianie dekretu z dnia 14 maja 1946 r. o tymczasowym 
unormowaniu stosunku służbowego funkcjonariuszów pań­
stwowych. D e kre t ten  przedłuża te rm in  up raw n ień , przewi­
dzianych dla  w ładz naczelnych w  a rt. 10 (swobodne uznan ie 
w ładz w  przeprow adzen iu  zm ian  w  sy tu a c ji s łużbowej p ra ­
cow n ika ) nowelizowanego de k re tu  do dn ia  31. X II. 1950 r.

Pod poz, 383 —  dekret, z d n ia  25 p a źdz ie rn ika  1948 r.
0 zm ian ie  de k re tu  z dn ia  28 lip c a  1948 r. o n a jm ie  lo k a li. 
D ekre t ten z w a ln ia  od p łacen ia  podwyższonego kom ornego, 
przew idz ianego w  a r t  2 dekre tu  o n a jm ie  lo k a li na jem ców  
p ra c o w n ik ó w  pańs tw ow ych  łu b  sam orządowych, je że li są 
c n i p o d a tn ika m i po da tku  obrotowego: 1) z ty tu łu  pe łn ien ia  
obow iązków  w  pu b liczn e j s łużb ie  w y m ia ru  sp ra w ie d liw o śc i 
(np. b ie g li sądow i, no tariusze), 2) z ty tu łu  um ów  o dzie ło 
z w ładzą państw ow ą lu b  sam orządową (np. in żyn ie ro w ie
1 tech n icy  budow lan i). P onadto d e k re t p rz e w id u je  m o ż li­
wość podn ies ien ia  czynszów za lo ka le  uży tkow e  za zgodą 
w ładzy  czynszowej o wysokość k w o ty  w p ła ty  na Fundusz 
G ospodark i M ie szkan iow e j, chyba, że s tro n y  u m ó w ią  się 
inacze j i  um ow a ta  zostanie s tw ie rdzona  pism em .

Pod poz, 384 dekret z dnia 24 października 1948 r. o właś­
ciwości władz i postępowaniu w sprawie roszczeń byłych 
dzierżawców nieruchomości ziemskich z tytułu przejętego 
przez Państwo inwentarza. D ekre t p rze w id u je , że d la  orzeka­
n ia  w  spraw ach w ym ie n io n y c h  roszczeń po w o łan y  jest 
M in is te r  R o ln ic tw a  i  R e fo rm  R o lnych . Roszczenia należy 
zgłaszać w  te rm in ie  6 m ies ięcy  iod w e jśc ia  w  życ ie  dekre tu  
do w łaśc iw ych  w ładz w o je w ó d zk ich  pod ryg o re m  ic h  u t r a ­
ty . Postępow anie sądowe w  ta k ic h  spraw ach niezakończone 
um arza się.

Pod poz. 385 — dekret ż dnia 25 października 1948 r. 
o zmianie dekretu z dnia 8 listopada o organizacji samorzą­
du zawodowego lekarskiego, lekarsko-dentystycznego i apte­
karskiego upow ażn ia  M in is tra  Z d ro w ia  do us ta len ia  te rm i­
nów  p ie rw szych  w y b o ró w  do o rganów  wspom nianego sa- 

\  m orządu.
Pod poz: 386 — dekret z dnia 25 października 1948 r. 

o sprzedaży nieruchomości Skarbu Państwa, położonej w  
O pa len icy, pcw . N o w y  Tom yśl.

Pod poz. 387 — dekret z dnia 25 października 1948 r. 
o zmianie ustawy z dnia 17 marca 1932 r. o zaopatrzeniu 
inwalidzkim rozszerza grono osób u p ra w n io n ych  do  zaopa­
trze n ia  in w a lid zk ieg o , w  szczególności na  autochtonów , k tó ­
rzy  .uzyska li ob yw a te ls tw o  p o lsk ie  oraz na z re h a b ilito w a ­
nych  z za rzu tu  odstępstwa od narodow ości. fPonadto dekre t

rozszerza u p ra w n ie n ia  in w a lid ó w  oraz po w o łu je  P aństw ow ą 
Radę Inw a lid zką , ja ko  organ doradczy M in is tra  P racy 
i  O p ie k i' Społecznej d la  sp ra w  in w a lid z k ic h .

Pod poz. 388 — dekret z dnia 2 października 1948 r. 
o tworzeniu Głównych Instytutów Naukowo-Badawczych 
upow ażn ia  M in is tra  P rzem ysłu  i  H a n d lu  w  po rozum ien iu  
z M in is tre m  S karbu  i  Prezesem C entra lnego U rzędu P la ­
now an ia  do tw o rze n ia  w  drodze zarządzeń G łów nych  I n ­
s ty tu tó w  N aukow o-B adaw czych  P rzem ysłu  w  celu p ro w a ­
dzenia p rac badawczych w  poszczegól. gałęziach przem ysłu.

Pod poz. 383 — dekret z dnia 25 października 1948 r. 
w sprawie zmiany dekretu z dnia 26 października 1945 r. 
o rozbiórce i naprawie budynków zniszczonych i uszkodzo­
nych wskutek wojny upraszcza postępowanie w  sprawach 
w ym ie n io n ych  w  ty tu le . W  szczególności w ładze budow lane 
będą m og ły  na w e t bez zgody w łaśc ic ie la  dokonać ro z b ió rk i 
zniszczonych budynków , jeże li on do n ie j n ie  p rzys tą p ił, 
bądź też dalsze is tn ie n ie  b u d yn ku  je s t sprzeczne z p lanem  
zagospodarowania. P onadto w ładze budow lane będą m og ły  
p rzyd z ie lić  do n a p ra w y  b u d y n k i bez wyznaczenia w łaśc ic ie ­
lo w i dotychczas wym aganego te rm in u  do na p ra w y. W ys ta r­
czy usta len ie , że w ła ś c ic ie l n ie  p rz y s tą p ił do na p ra w y, bądź 
p row adz i ją  opieszale.

Pod poz. 390 — dekret z dnia 25 października 1948 r. o od­
tworzeniu i uporządkowaniu wojskowej ewidencji rezerw 
osobowych p rz e w id u je  obow iązek re je s tra c ji jednorazow e j 
d la  -wszystkich mężczyzn urodzonych w  la*ach )900 - -  
1926, a ponadto w  la tach  1895 — 1926, o ile  posiadają 
Stopień o fice rsk i. Ponadto do obow iązku  re je s tra c ji mogą 
być pociągn ię te  ko b ie ty , urodzone w  la tach  1913 — 1923, 
c ile  od b yw a ły  służbę w o jskow ą, bądź posiada ją  zawód, 
k tó ry  z a k w a lif ik o w a łb y  je  do służby pom ocniczoj.

R e jes tra c ję  przeprow adzą w o jskow e  kom is je  re jes tracy jn e , 
złożone z o fice rów , w ym ien ion ych  przez w ładze wojskow e, 
oraz z p rze ds taw ic ie li a d m in is tra c ji oraz lekarzy.

D ekre t nak łada  na zarządy g m in  m ie js k ic h  i  w ie js k ic h  
obow iązek sporządzenia w  3 .egzemplarzach l is ty  osób za­
m ieszkałych w  gm inach, a pod leg łych  re je s tra c ji. D la  u ży tk u  
re jon ow ych  kom end uzupe łn ień , zarządy g m in  są zobow ią ­
zane do prow adzen ia  s ta łe j e w id e n c ji osób, podlega jących 
obow iązko w i w o jskow em u. Zarządzen ia M in is tró w  O brony 
N arodow e j, A d m in is tra c ji P u b liczn e j i  Z iem  O dzyskanych 
określą  sposób sporządzenia l is t  i  p row adzen ia  ew idenc ji.

P onadto N r  50 Dz. U. R. P. zaw ie ra  szereg rozporządzeń 
w ykonaw czych  w ła śc iw ych  M in is tró w  w  zakresie  spraw  
poda tkow ych , ko m u n ika cy jn ych , o rg a n iza c ji szko ln ic tw a , 
s łużby zd ro w ia , podz ia łu  adm in is tracy jnego , a  wreszcie 
odnośnie w yko n a n ia  de k re tu  ,o n a jm ie  lo k a li.

To osta tn ie  rozporządzenie z dnia 23 października 1948 r. 
pod poz. 398 zaw ie ra  ścisłe okreś len ie  w yrażeń , zaw artych  
w  sam ym  dekrecie, W  szczególności us ta la  się, że lo ka lem  
m ieszka lnym  je s t każdy lo k a l u żyw an y  na  cele m ieszkalne, 
a uży tko w ym  ten, k tó r y  z  u w a g i na  po łożenie bądź w y p o ­
sażenie techniczne jes t przeznaczony na cele przem ysłow e, 
handlow e, b iu ro w e  itp . Rozporządzenie w y jaśn ia , że p rze ­
p is y  o  na jem cach stosuje s ię  od pow iedn io  do podna jem - 
ców. W reszcie w y ja ś n ia , ja k ie  części lo k a lu  zaliczą się do 
p o w ie rzch n i uży tkow e j.

Z pozostałych rozporządzeń zw raca uwagę rozporządzenie 
Ministrów Administracji Publicznej i Ziem Odzyskanych 
z dnia 5 października 1948 r. pod poz, 394, k tó re  przesuw a 
datę p ła tno śc i I I  ra ty  poda tku  grun tow ego za ro k  1948 — 
p ła tn e j w z iem iop łodach —  do dn ia  31 g ru d n ia  1948 r.

Następny Nr 52 Dziennika Ustaw R. P. z dnia 6 listopada 
1948 r. zaw ie ra  trz y  um o w y m iędzynarodow e m iędzy  P o l­
ską a W ęgram i o p rz y ja ź n i i  pom ocy oraz w spó łp racy  go­
spodarczej i  k u ltu ra ln e j.  Ponadto zna jd u je  się szereg, 
ośw iadczeń rządow ych o  r a ty f ik a c j i  w spom n ianych  um ów.
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